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KALENDARZYK 
Dzisiaj poniedziałek, 16 
września — Korneliusza, 
Ludmiła.

Jutro wtorek, 17 wrześ­
nia — Stefana, Franciszka.

Pojutrze środa, 18 wrze­
śnia — Ireny, Irmy.

POGODA
Dzisiaj będzie słonecznie z tem­

peraturą do 79 F (26C). Wiatry po­
łudniowe z prędkością od 10 do 15 
mil na godzinę.

Jutro będzie również słonecznie z 
niewielkim zachmurzeniem. Tem­
peratura do 80 F (26,7 C).

Wschód słońca o godzinie 6:31 
rano, zachód o 6:59 wieczorem.

RZĄD M. THATCHER PRZEZYŁ SZOK
Posłanie z Kraju Do Ojca Św.

Kapelusze 
Pełne Wstydu

(CT)—Kongresmanowi Henry’emu 
Hyde’owi (R., Ul.) udało się wprowa­
dzić w zakłopotanie demokratów z 
Izby. Zauważył bowiem, że kapelusze 
Jakie otrzymali goście podczas zawo­
dów golfowych zorganizowanych przy 
udziale samego marszałka Izby, Tho­
masa O’Neilla mają wszytą maleńką 
metkę. Maleńką ale bardzo ważną.

Kapelusze zostały wręczone gościom 
tego samego dnia, którgo demokraci 
skrytykowali sankcje wprowadzone 
przez Prezydenta Reagan przeciwko 
RPA i nazwali je “pustymi!’

Otóż d sami demokraci nie zauwa­
żyli, że owe metki na wszyte w pod­
szewkę kapeluszy głoszą “Wyprodu­
kowano w Republice Południowej 
Afryki!’

Kongresman Hyde powiedział tylko 
“Mam nadzieją, że następnym razem 
demokraci kupią kapelusze wyprodu­
kowane w USA!*

Zdenerwowany O’Neill wykrzyknął 
“Niech no ja dostaną w swoje ręce 
tego, kto sprzedał demokratom te 
przeklęte kapelusze!’

Zaostrzenie 
Polityki 

Handlowej U.S.
Washington (UPI, ST) — Prezy­

dent Reagan ma zamiar na począt­
ku przyszłego tygodnia przedłożyć 
propozycję znacznie ostrzejszych 
przepisów regulujących handel za­
graniczny, aby tym samym zapo­
biec podjęciu przez Kongres uchwał 
które doprowadzą do protekcjoniz­
mu, uważanego przez wielu specja­
listów zbliżonych do administracji 
za bardzo szkodliwy.

Zdaniem specjalistów, wprowa­
dzenie przez Stany Zjednoczone 
protekcjonizmu, spowoduje poważ­
ne podwyższenie cen na towary im­
portowane, obciążając oczywiście 
konsumenta.

Informacje o planach Prezydenta 
uzyskano od osób zbliżonych do naj­
bliższego grona prezydenckiego. Po­
dobno projekt zmian w regulami­
nie, który przedłożony będzie Kon­
gresowi do zatwierdzenia jako pro­
jekt ustawy, zostanie formalnie og­
łoszony za tydzień, t.j. w następny 
poniedziałek.

W projekcie jaki przedłoży Prezy­
dent Kongresowi, według informa­
cji otrzymanych przez dziennikarzy 
mają znaleźć się następujące punk­
ty: . .★ Zapewnienie amerykańskim 
reprezentantom handlowym więk­
szych uprawnień jeśli trzeba będzie 
podjąć kroki przeciw niewłaściwym 
praktykom handlowym podjętym 
przez inne państwa;

★ Zapewnienie $300 min dodat­
kowych funduszy dla banku Export- 
Import, aby mógł udzielić niskop­
rocentowych pożyczek tym zakła­
dom przemysłowym, które wskutek 
wysokich kosztów produkcji nie 
mogą sprzedać swych produktów 
za granicą, ponieważ są zbyt dro­
gie;

★ Specjalne upoważnienie dla 
Stanów Zjednoczonych do podej­
mowania kroków karzących firmy 
zagraniczne, które niewłaściwie 
traktują importerów amerykań­
skich. Chodzi o to, aby karać raczej 
poszczególne zakłady wytwórcze, 
niż całe państwo;

★ Specjalne rozporządzenia poz­
walającej na wyeliminowanie nie­
właściwych praktyk dotyczących fał­
szowania artykułów amerykańskich. 
Chodzi tu szczególnie o takie arty­
kuły jak np. dżinsy lub inne wyroby 
tekstylne, oraz taśmy magnetofo­
nowe, które są masowo produko­
wana na Tajwanie i Południowej Ko­
rei oraz sprzedawane jako artykuł 
produkcji amerykańskiej.

Kościół 
Wesprze 
“Solidarność”
Kard. Gulbinowicz 
i Lech Wałęsa 

w Częstochowie
Częstochowa (UPI) — 100,000 lu-^ 

dzi zebrało się w niedzielę u stóp 
Jasnej Góry, by wysłuchać posła­
nia skierowanego do Ojca Świętego, 
a podpisanego przez Lecha Wałęsę i 
kardynała Henryka Gulbinowicza, 
w którym obaj oskarżają rząd PRL 
o łamanie praw człowieka i wzywa­
ją do odnowy swobodnego życia 
związkowego w Polsce.

Obserwatorzy zauważają, że pos­
łanie stanowi wyraz zjednoczenia 
wysiłków Kościoła i zdelegalizowa­
nego NSZZ “Solidarność” w kie­
runku wywarcia presji na władze.

“Chcemy mieć wolny wybór 
zarówno w sprawie związków za­
wodowych, jak i gwarancji odnoś­
nie podstawowych praw ludzkich i 
obywatelskich” — głosi posłanie — 
“robotnicy wesprą w tej kwestii 
wysiłki Kościoła”. Lech Wałęsa 
przybył do Częstochowy w otocze­
niu około 30 doradców, ale oficjalnie 
w czasie Mszyjw. nie wystąpił.

Po uroczystościach przewo­
dniczący Związku wziął natomiast 
udział w naradzie mającej na celu 
skoordynowanie poczynań wobec 
zapowiedzianego bojkotu paździer­
nikowych wyborów do Sejmu.

(Ciąg dalszy na str. 6-ej) 

“Dobrowolna” 
. Czystka 
w Chinach

Pekin (UPI) — Ponad 100 wysoko 
postawionych członków najwyż­
szych władz chińskiej Partii Ko­
munistycznej podało się dzisiaj do 
dymisji, w ramach szeroko zakro­
jonej akcji mającej na celu “od­
młodzenie” kadr.

Rezygnacja nastąpiła po jednod­
niowym posiedzeniu Komitetu Cen­
tralnego i jak stwierdzają zagrani­
czni dziennikarze, jest olbrzymim 
zwycięstwem dla przywódcy partii 
Denga Xiaopinga. Miejsce ich zaj­
mą młodsi, wykształceni i bardziej 
energiczni działacze partyjni.

Rezygnacje, między innymi zło­
żyło 10 członków 25-osobowego Po- 
litbiura, wśród nich sześciu, to 
dowódcy wojskowi Chin. Jak in­
formują doniesienia, wszyscy, któ­
rzy zrezygnowali z zajmowanych 
stanowisk to ludzie starsi, średnia 
ich wieku wynosi bowiem 80 lat. 
Między innymi podali się do dy­
misji: marszałek Je Dżjning, oraz 
Deng JingCzao — żna Czou-En Ła­
ja.

W liście rezygnacyjnym 64 człon­
ków Komitetu Centralnego stwier­
dziło, że rezygnacja ich z zajmo­
wanych stanowisk jest “olbrzymim 
krokiem w drodze do odmłodze­
nia”, ponieważ na ich miejsce 
przyjdą młodsi i bardziej energicz­
ni działacze partyjni.

Zmiany w partii chińskiej zapo­
wiadane były od dawna. Obserwa­
torzy zapatrywali się jednak na nie 
sceptycznie, nie będąc pewnymi, 
jaki wielki wpływ na członków Par­
tii ma premier Deng.

Zdaniem dyplomatów zachodnich 
rezygnacja ta ma olbrzymie zna­
czenie, szczególnie jeśli chodzi o ko­
ła militarne — oraz oczywiście 
partyjne. Jest to bezsprzeczne zwy­
cięstwo Denga.
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pierwszym planie, wg. tradycji wieża ciśnień Kopernika.

Kolejna Napaść 
Na Żołnierzy U.S.

Washington (CT.CST) - Sekre­
tarz obrony, Caspar Weinberger, 
podał do wiadomości publicznej, że 
przed kilkoma dniami doszło do ko­
lejnego incydentu w NRD, podczas 
którego żołnierz amerykański z od­
działu stano* iącego misję wojsko­
wą US w Niemczech Wschodnich 
został sterroryzowany i był trzy­
many pod bronią przez 9 godzin 
przez żołnierzy armii ZSSR.

Samochód amerykański został 
zupełnie niespodziewanie uderzony 
przez inny pojazd, zapewne woj­
skowy samochód z misji sowiec­
kiej, a gdy żołnierz amerykański 
wysiadł by naprawić powstałe usz­
kodzenie, ujrzał skierowane w swo­
ją stronę lufy.

“Nasi ludzie nie zostali ranni — 
powiedział sekretarz obrony — i 
dlatego nie będę wymieniał żadne­
go nazwiska”.

Według rzecznika Pentagonu 
incydent dotyczył nie jednego, a 
dwóch żołnierzy amerykańskich.

Jak wiadomo oba wielkie mocar­
stwa posiadają swe misje wojskowe 
po przeciwnych stronach Łaby. Od­
działy te uprawiają tzw. “legalne 
szpiegostwo”, obserwując ruchy 
wojsk strony przeciwnej, co ma 
stanowić rękojmię wykonania po­
stanowień konferencji poczdam

Duchowni w RPA 
Wzywają 

Do Strajku
Johannesburg, RPA. (UPI) — Za­

równo biali jak i czarni duchowni 
w RPA wystąpili z apelem o prze­
prowadzenie w dniu 9 października 
jednodniowego strajku, który byłby 
wyrazem protestu przeciw systemowi 
apartheid.

Duchowni zamieścili w niedzielę 
płatne ogłoszenie stwierdzające, że 
“chrześcijanie — zamiast udać się w 
dniu tym do zwykłych miejsc pracy, 
powinni raczej spędzić dzień 9 paź­
dziernika na modlitwie za te grzeszne 
aspekty naszego życia, które dopro­
wadziły nas do obecnego kryzysu!’ 

Ogłoszenie o wielkości jednej czwar­
tej strony ukazało się w niedzielę 
w świątecznym wydaniu pisma o wiel­
kim nakładzie — “Sunday Times!’ 

Ogłoszenie podpisane zostało przez 
13 przywódców kościoła, wśród któ­
rych znajduje się nazwisko laureata 
nagrody Nobla bp Desmonda Tutu.

Apel o podjęcie jednodniowego straj­
ku stanowi reakcję na wprowadzenie 
przez władze zarządzenia w sprawie 
zakazu urządzania lub proponowania 
strajków o podłożu politycznym.

Władze policyjne poinformowały, że 
niedziela upłynęła spokojnie i nie za­
notowano żadnych zamieszek.

W sobotę wieczorem doszło do po­
strzelenia trzech Murzynów. Czarni 
zaatakowali patrol policyjny w osie­
dlu murzyńskim Duncan. 

skiej z roku 1945, na mocy której na­
stąpił podział Niemiec na strefy 
okupacyjne, teoretycznie trwający 
po dziś dzień.

Wojskowa misja U.S. w NRD no- 
potyka w swym działaniu na liczne 
przeszkody. Prawdziwym jednak 
wstrącem dla opinii publicznej w 
Stanach Zjednoczonych była śmierć 
mjr. Nicholsona. Jak wiadomo do 
tej pory rodzina zamordowanego 
wojskowego nie doczekała się ze 
strony ZSSR słowa przeprosin, nie 
mówiąc już o jakimkolwiek mate­
rialnym zadośćuczynieniu.

Wg. rzecznika Pentagonu ostatni 
incydent miał miejsce 7 września w 
pobliżu miejscowości Suhl-Fini- 
sterberg, gdzie znajdują się so­
wieckie urządzenia łączności.

Potyczki 
Na Granicy 

Chin i Wietnamu
Pekin (UPI) — Centralna stacja 

telewizji chińskiej podała w piątek 
wiadomość potwierdzającą donie­
sienia, że na granicy z Wietnamem 
toczyły się w ostatnim tygodniu 
ciężkie walki.

Strona chińska stwierdza, że Wiet­
namczycy przypuścili w okresie od 
poniedziałku do czwartku 22 ataki 
na przygraniczne obszary prowin­
cji Yunnan.

Wiadomość ta była pierwszą od­
powiedzią ChRL na informacje pro­
pagandy wietnamskiej, wg których 
siły tego kraju miały jakoby wye­
liminować z walki ponad 200 żołnie­
rzy chińskich w czasie tygodniowej 
bitwy granicznej.

Obie strony stwierdzają, że na 
froncie zakończył się letni okres 
spokoju.

“Wieczorem 8 września — komu­
nikuje telewizja pekińska — wojska 
wietnamskie, pod osłoną artyleryj­
skiej nawały ogniowej, ruszyły do 
ataku na odcinku powiatu Laoshan. 
Nasze oddziały straży granicznej 
były jednak na posterunku i odparły 
uderzenie, skutkiem którego śmierć 
poniosła wielka liczba ludności cy­
wilnej przygranicznego rejonu.”

W komentarzach towarzyszą­
cych informacjom z frontu, strona 
chińska określała Wietnam, jako 
“przyczółek sowieckiego ekspans­
jonizmu w Południowo-Wschodniej 
Azji.”

Wahania Kursu Dolara
Londyn (UPI) — Kurs dolara 

waha się dziś na europejskich gieł­
dach wymiany.

We Frankfurcie płacono za dola­
ra 2.898 DM, w Zurychu — 2.919 fr. 
szwajcarskich, w Brukseli 58.95 fr. 
bel., w Mediolanie — 1,940 lirów.

Kurs funta bryt, wynosi 1.3340 
doi.

Znudzeni, Szukali
Rozrywki... [

Nairobi, Kenia (UPI) — Trzej 
uczniowie szkoły średniej zostali 
skazani na trzy miesiące więzienia, 
ponieważ rozsypali proszek wywo­
łujący swędzenie w barze hote­
lowym, pełnym popijających drinki 
ludzi.

Kiedy policja przybyła na miej­
sce studenckiego wygłupu, widok 
był niezwykły. Barowi goście tarza­
li się po trawie przed hotelem, dra­
piąc się zawzięcie po ciałach w 
różnym stopniu ogołoconych.

Uczniowie oskarżenie zostali o 
chuligaństwo, które mogłoby zruj­
nować hotelowy biznes.

Nieudany 
Zamach Na Zycie 
Płk. Kadafiego
Kair, Egipt (UPI) — Płk. Muam­

mar Kadafi uszedł z życiem, mimo 
zamachu, który uknuli w ubiegłym 
tygodniu “urażeni” żołnierze libij­
skiej armii.

Wiadomość tę podała egipska, na 
wpół oficjalna agencja infor­
macyjna, powołując się na źródła 
“zbliżone do rozwoju wydarzeń w 
Libii.”

Według informacji podanych 
przez tę agencję, w ubiegłym ty­
godniu niezadowoleni żołnierze 
otworzyli ogień z pistoletów, lecz nie 
trafili płk. Kadafiego. Ranni nato­
miast zostali dwaj członkowie jego 
ochrony osobistej.

Rozpoczął się tajny proces tych, 
którzy są niedoszłymi zabójcami 
Kadafiego. Nie podano liczby żoł­
nierzy zamieszanych w zamach na 
życie Kadafiego. Nie wiadomo tak­
że, czy oskarżeni mieli jakieś kon­
takty z innymi państwami.

Pewne jest natomiast, że zama­
chowcy mają liczne powiązania z 
tajnymi komórkami założonymi we­
wnątrz libijskiej armii. Ogólnie bio- 
rąc, żołnierze są niezadowoleni z 
zagranicznej polityki, Kadafiego 
oraz złego stanu gospodarki w kra­
ju.

Jak do tej pory, nie nadeszły do­
niesienia potwierdzające z nieza­
leżnych źródeł powyższe informa­
cje.

Kwas Siarkowy 
Zatruł 

Rzekę Medina
San Antonio, Texas. (UPI) — W 

sobotę na moście na rzece Medina 
wykoleił się 28-wagonowy pociąg to­
warowy, wiozący ładunek kwasu siar­
kowego. W wyniku wykolejenia się 
pociągu do rzeki wylało się około 
300,000 galonów tego kwasu, powo­
dując zanieczyszczenie Mediny oraz 
tamtejszych okolic, w związku z czym 
trzeba było ewakuować 300 osób.

W poniedziałek specjalne ekipy ro­
botników czyściły rzekę.

Rzecznik federalnej Agencji Ochro­
ny Środowiska Naturalnego oświad­
czył, iż kwas siarkowy ztruł około 
10 tys. ryb w tej rzece. Ponadto do 
ludności tamtejszych okolic wystoso­
wano ostrzeżenie aby “trzymała się 
z daleka” od zatrutej rzeki i nie pró­
bowała używać jej wód do nawad­
niania pól uprawnych.

Wydatki Na Zbrojenia
Washington (UPI) — Na podsta­

wie opracowanego niedawno rapor­
tu wynika, że wydatki na zbrojenia 
w skali światowej przekroczą w br. 
sumę 940 miliardów dolarów.

Przeprowadzone przez Dept. 
Stanu badania wykazały, że po raz 
pierwszy od czasu drugiej wojny 
światowej — oba supermocarstwa 
wydały na zbrojenia mniej niż po­
łowę ogólnej, światowej sumy. Ra­
port objął 145 państw.

Moskwa 
Bierze 
Odwet

25 Dyplomatów 
Brytyjskich Musi 
Opuścić Sowiety

Moskwa (CT), Londyn (UPI, 
CST) — W reakcji na czwartkową 
decyzję rządu W. Brytanii dotyczą­
cą przymusowego wyjazdu 25 oby­
wateli sowieckich z Londynu, Mo­
skwa odpowiedziała usunięciem z 
kraju 25 obywateli brytyjskich, w 
tym 18 pracowników ambasady.

Ambasador brytyjski Bryan Cart- 
lege został wezwany do sowieckiego 
ministerstwa spraw zagranicz­
nych, gdzie otrzymał listę z nazwi­
skami 11 dyplomatów, 7 pracow­
ników ambasady, 5 korespon­
dentów i 2 przemysłowców, którzy 
w ciągu trzech tygodni muszą opuś­
cić Moskwę.

Moskwa oskarżyła 18 Brytyj­
czyków o “podejmowanie działal­
ności niezgodnej z ich statusem, ” co 
stanowi dyplomatyczne określenie 
szpiegostwa.

Cartlege wyraził swój protest 
przeciwko przymusowemu wyjaz­
dowi Brytyjczyków, zaprzeczając 
oskarżeniom Moskwy o szpiego- 
ską działalność.

Jak podawaliśmy wcześniej, w 
czwartek ubiegłego tygodnia W. 
Brytania udzieliła azylu Olegowi 
Gordiewskiemu, sowieckiemu sze­
fowi siatki szpiegowskiej, który 
prawdopodobnie ujawnił listę so­
wieckich szpiegów działających na 
terytorium W. Brytanii. Władze 
brytyjskie zażądały, by 25 sowiec­
kich obywateli opuściło Londyn w 
ciągu najbliższych trzech tygodni.

Decyzja W. Brytanii została po­
traktowana przez władze sowiec­
kie, jako akcja “wroga i złośliwa, 
której celem jest zatrucie sto­
sunków anglo-sowieckich.” (Są to 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Walki w Sajdzie, 
Try polisie 
i Bejrucie

Bejrut (UPI) — Po zaciętych wal­
kach, jakie miały wczoraj miejsce 
w Bejrucie i Sajdzie, doszło dziś do 
starć pomiędzy oddziałami zwaś­
nionych ugrupowań w położonym 
na północy Libanu mieście Trypo- 
lis.

W stolicy Syrii Damaszku przy­
wódca milicji muzułmanów szyitów 
Nabih Berri zdołał załatwić sprawę 
przeprowadzenia rozmów z udzia­
łem przywódców milicji chrześci­
jańskiej. Berri dąży do podjęcia 
“narodowego dialogu”, który dop­
rowadziłby do zakończenia wojny 
domowej w Libanie.

Oficjalne radio bejruckie podało, 
że do rozmów przyłączy się przypu­
szczalnie przywódca druzów Walid 
Jumblatt, który nie wziął udziału w 
sobotnim spotkaniu ugrupowań 
prosyryjskich.

Jumblatt sprzeciwia się podobno 
następnym krokom, podejmowa­
nym w ramach realizowanej przez 
Syrię akcji pokojowej, polegającym 
na doprowadzeniu do rozmów z 
udziałem Berri oraz przywódcy mi­
licji chrześcijańskiej Elie Hobeika.

Władze bezpieczeństwa podały, 
że w Trypolisie zabity został major 
armii libańskiej oraz drugi, niższej 
rangi oficer jak również 8 żołnierzy; 
29 zostało rannych. Walki pomiędzy 
zwalczającymi się oddziałami mili­
cji trwają już drugi dzień.

Doniesienia głoszą, że kilka po­
cisków artyleryjskich wystrzelo 
nych przez popieraną przez Syrie 
grupę “Różowe Pantery”, padło na 
rejon koszar armii libańskiej, po­
łożonych na krańcu Trypolisu.



ADWOKAT
D. GILNA

• Rozwody w Polsce i USA • Uszkodzenia cielesne
• Jazda w stanie nietrzeźwym • Sprawy kryminalne
• Odszkodowania • Kupno-sprzedaż
• Sprawy imigracyjne interesów
• Sprawy związane z nieporozumieniami między kupującym samochód 

a dealerem.
Tel.: 825-3184 698-1776

(Tylko w Soboty od 9 do 12 w Południe) 
5642 W. DIVERSEY AVE. MÓWIMY PO POLSKU
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Kronika Harcerska
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

iPrzekaż Mu Polskie Tradycje"

Z Nowymi Siłami
Minionej niedzieli—8 bm.—uroczy­

stą Mszą św. w kościele Matki Bo­
skiej Anielskiej — dziękując Bogu za 
błogosławieństwo w pracy w ubiegłym 
roku, rozpoczęliśmy oficjalnie nowy
— 37-my —rok naszej tu pracy.

Mszę św odprawił ks. Stanisław Głaz 
T.J. — nowy, wyznaczony przez ks. 
Superiora Wspólnoty Polskich Jezui­
tów — Kapelan Obwodu ZHP-Chi- 
cago. Serdecznie nowego Kapelana 
witamy!

Kazanie wygłosił ks. p.m. J. Bara- 
niok — Kapelan Chorągwi Harcerzy 
w St. Zjednoczonych.

Nawiązując do 75-cio lecia naszego 
istnienia oraz do Prawa Harcerskiego
— zwrócił uwagę na odpowiedzial­
ność — jaka ciąży na nas — utrzy­
mania prawdziwego Harcerstwa, jego 
zwartej lojalnej jedności, która jedy­
nie jest w stanie dać nam siłę.

Poczucie zaś odpowiedzialności za 
utrzymanie naszej ideologii, za or­
ganizację i poziom jej pracy dźwiga, 
w różnym stopniu w zależności od 
wieku i pełnionej funkcji — każda 
harcerka i harcerz, instruktorka, in­
struktor, członek starszego harcer­
stwa i Koła Przyjaciół Harcerstwa
— rodzice młodzieży harcerskiej. O 
tym musimy pamiętać w naszej dal­
szej pracy.

Kapelan podkreślił, że rozpoczy­
namy nowy etap — “100-lecia” — 
więc wysiłek każdego z nas musi 
być bardziej wzmożony. Znamy nasze 
zadania i obowiązki.

Po akcji letniej, koloniach, obozach, 
wędrówce i Zlocie 75-cio lecia z no­
wymi — tam zdobytymi — siłami i z 
pełnym poczuciem odpowiedzialności
— podejmijmy dalszą naszą pracę 
wychowania człowieka prawego, i 
dzielnego — świadomego swego pol­
skiego dziedzictwa, naszej ideologii
— choć życiem i pracą związanego 
całkowicie ze Stanami Zjednoczo­
nymi.

Atmosfera braterstwa i współodpo­
wiedzialności, to duch naszej przy­
szłej pracy, który jedynie może za­
pewnić nam pełen sukces.

Miłym i zaszczytnym momentem 
w niedzielnej uroczystości było przy­
bycie wiceprezeski ZNP p. Heleny 
Szymanowicz, która po Mszy św. dzię­
kując za nasz udział w tegorocznej 
paradzie 3 Maja, wręczyła czek $500, 
z Wydziału Oświaty ZNP — życząc 
równocześnie pomyślnych wyników 
w roku Jubileuszowym i spotkania 
na paradzie 3 Maja 1986.

Obecni — młodzież i liczni rodzice
— zgotowali p. Wiceprezesce gorącą 
owację — jako podziękowanie za stałą 
życzliwość i pamięć oraz pomoc w 
naszej pracy. Z serca dziękujemy za 
zrozumienie i życzliwość nam okazy­
wana i hójną donację.

Uznanie i donacja niech staną się 
bodźcem do dalszego wysiłku.

• • •

Mimo zmienionej — wcześniejszej
— godziny Mszy św. obecność mło­
dzieży była dobra, choć było jej mniej 
niż w latach poprzednich. Śpiew wy- 
padł lepiej. Rozpoczęcie Roku odbyło 
się bardzo uroczyście — z koncele­
browaną Mszą św.

Młodzieży i rodzicom dziękujemy 
za liczne przybycie.

Z Działalności Społecznego 
Komitetu 75-Lecia ZHP

Po ukonstytuowaniu się Komitetu 
podjął on pełną działalność, wysyła­
jąc listy do Organizacji Polonijnych 
i osób indywidualnych, oraz organi­
zując podkomitety.

Przewodniczącym Komitetu ban­
kietu — przewidywnego w marcu- 
kwietniu — został dz. harc. Jerzy Ur­
banowicz. Przewodnictwo Komitetu 
Pamiętnika przyjął redaktor Jan 
Krawiec.

Powstanie Komitetu Społecznego 
jest potwierdzeniem faktu, że Har­
cerstwo jest organizacją integralnie 
wchodzącą w skład naszej tu spo­
łeczności, a równocześnie jest to wy­
raz uznania dla dotychczasowej dzia­
łalności w ciągu 75-cio lat oraz wzno­

wionej przed 37 laty pracy na tym 
terenie.

Wspólny wysiłek społeczeństwa — 
zorganizowanego w Społeczny Komi­
tet — i Harcerstwa pozwoli zacieśnić 
więzy przyjaźni i stworzyć trwałe 
warunki do dalszego pełnego rozwoju 
naszej pracy.

Zebranie Poobozowe
W niedzielę, 22 września o godz. 

2:30 w Domu Jana Beyzym’a, 6965 
W. Belmont — odbędzie się zebranie 
rodziców poświęcone odbytej akcji 
letniej. Zebranie to jest bardzo istotne 
tak dla nawiązania bliskiej współ­
pracy Harcerstwa z rodzicami mło­
dzieży, jak i w ogóle dla dalszej 
naszej pracy.

W naszych warunkach, współpraca 
domu z Harcerstwem jest bardzo 
istotna, bowiem tylko ona może tu 
zapewnić należyte wychowanie pol­
skiego dziecka.

Apelujemy do wszystkich rodzi­
ców jak i przyjaciół naszej młodzieży 
o jak najliczniejszy udział, czynny 
udział w spotkaniu, by przyszła ak­
cja letnia dała jeszcze lepszy wynik.

Będzie to okazja do podzielenia się 
swoimi spostrzeżeniami i uwagami.

Wystawa Folkloru
W dniach 28 i 29 września odbędzie 

się Wystawa Grup Etnicznych w Don­
nelley Hall, 411E. 23rd St., na zachód 
od McCormick Place. Wystawa bę­
dzie otwarta w oba dnie od 11 do 8 
wiecz.

Podobnie jak w ubiegłym roku, jest 
próba organizatorów, ażeby odwie­
dzający wystawę złożyli — zamiast 
wstępu — puszkę z żywnością, która 
będzie rozdana potrzebującym w 
Chicago.

W związku z przygotowaniem na­
szych stoisk — jest konieczna pomoc 
wielu spośród nas. Przede wszystkim 
chodzi o pomoc w przygotowaniu stoi­
ska Kuchni polskiej w związku z czym 
prosimy telefonować do p. L. Per- 
dziak, 755-6641. Serdecznie prosimy 
o jak najszczerszą pomoc —niech 
to będzie dar Jubileuszowego Roku.

Jest to impreza, w której udział 
bierze cała nasza Rodzina Harcer­
ska: od zucha — zwiedzającego wy­
stawę — harcerza, harcerki — w dy­
żurach przy kioskach; 21-szy Krąg 
St-h “Orłów Kresowych”— przy 
urządzaniu stoiska kulturalno-sprze- 
dażowego. Koło Przyjaciół Harc, 
organizuje stoisko kuchenne, z po­
trawami typowo polskimi, harcerski 
zespół “Lechici” występuje w pro­
gramie artystycznym.

Już dzisiaj apelujemy do wszy­
stkich o jak najliczniejszy udział w 
tej imprezie.

Zabawa KPH
Nasze Koło Przyjaciół w trosce o 

zapewnienie funduszu na pracę har­
cerską tutejszych Hufców urządza 
w sobotę, dnia 19 października w sali 
parafii św. Józefa, 5000 N. Cumber­
land Zabawę Jesienną. Bliższe dane 
w zaproszeniach. Prosimy o zarezer­
wowanie terminu i szerokie poparcie.

Pasowanie Zuchów
Uroczyste Pasowanie Zuchów na 

harcerzy odbędzie się w sobotę, 5 
października o godz. 3-ej w sali SWAP’u 
6005 W. Irving Park Rd. Jest to bardzo 
ważny moment w życiu zucha i dla­
tego apelujemy o jak najliczniejszy 
udział rodziców. W Pasowaniu udział 
biorą wszystkie Gromady i Drużyny 
w przepisowym letnim umundurowa­
niu.

20-Lecie “Lechitów”
W niedzielę 3 listopada br. w sali 

Ridgewood HS, 7500 W. Montrose w 
Norridge, Zespól “Lechitów” urządza 
swoje 20-Lecie. Będzie to tyło 20-to 
lecie tego Zespołu — “Wichry” bo­
wiem swoje 10-cio lecie odłożyły na 
późniejszy termin.

Wierzymy, że nie ma potrzeby ape­
lowania o jak najliczniejszy udział, 
bo i bez tego apelu sala będzie wy­
pełniona do ostatniego miejsca. Ze­
spól istniejący 20 lat jest szeroko zna­
ny nie tylko w ramach naszej orga- 
nizacj, ale całemu Polskiemu Społe­
czeństwu, a nawet nie polskiemu.

Prosimy o zarezerwowanie ter­
minu.

PASSAIC, N.J.—Mieszkanka miasta niesie resztki swojego 
dobytku uratowane z pożaru, który zniszczył 4 kwartały 
budynków w mieście. (UPI)

*s.

Waldemar J. Włodarczyk

Lokal 25 - S.E.I.U.
Amerykańskie środki masowego 

przekazu nie są pozytywnie nasta­
wione do związków zawodowych. I 
trzeba specjalnej okazji, by w pra­
sie pojawił się rzetelny artykuł, 
uczciwie i bez uprzedzeń omawia­
jący dorobek, znaczenie i osiągnię­
cia amerykańskiego ruchu związ­
kowego.

Ostatni Labor Day był taką właś­
nie okazją dla “Chicago Tribune,” 
gdzie zamieszczony został artykuł 
na temat Service Employees Inter­
national Union, prężnych i agresyw­
nych związków zawodowych, któ­
rych znaczenie systematycznie ro­
śnie ze względu na zmiany rynku 
pracy, tworzącego nowe, inne i nie 
tradycyjne zapotrzebowania. Do 
S.E.I.U. w Chicago należy wielu Po­
laków i dlatego też temat ten jest 
dla polonijnego środowiska istotny.

“Chicago Tribune” poświęciła 
wiele miejsca Lokalowi 25, którego 
prezesem jest Eugene P. Moats, 
wpływowy działacz związkowy, za­
angażowany w Sprawy polonijne i 
bardzo Polonii przychylny.

Lokal 25, od kiedy E. Moats prze­
jął jego prezesurę w 1973 roku, stał 
się jednym z najbardziej prężnych 
lokali związkowych w Illinois. Prze­
de wszystkim natychmiast podjęto 
reformę zarobków, wprowadzając 
identyczne stawki dla kobiet i męż­
czyzn. To posunięcie, posiadające 
znamiona zwykłej społecznej spra­
wiedliwości, ale pionierskie na chi- 
cagoskim rynku pracy, zyskało Lo­
kalowi 25 i jego prezesowi duże uzna­
nie i to nie tylko wśród stron zainte­
resowanych.

Zwykle w przemyśle usługowym 
mężczyźni zarabiali więcej niżli ko­
biety. Na mocy zaś nowych kon­
traktów zarobki kobiet zostały pod­
niesione do skali zarobków mę­
skich. Problem przestał po prostu 
istnieć — zaprzestano mówienia o 
pracujących kobietach i mężczyz­
nach i w terminologii Lokalu 25 
pozostali wyłącznie “pracownicy.”

W chwili obecnej, już prawie po 10 
latach, taki stan rzeczy uważa się za 
naturalny i sprawiedliwy. Ale trze­
ba było czyjejś inicjatywy, czyjegoś 
zdecydowania i odwagi w posta­

wieniu pierwszego kroku. Eugene 
Moats stawiając ten krok dowiódł, 
że jest przywódcą robotniczym z 
prawdziwego zdarzenia. I tysiące 
kobiet, zrzeszonych w Service Em- 
ploees Internationa Union, odczuwa 
tę decyzję w każdy dzień wypłaty.

Lokal 25 zrzesza niemalże w po-

BIURA PRAWNE 
JOHN'A ROKACZA 
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest.

726-3753

MÓWIMY PO POLSKU
Adwokat

JOEL GOULD
Porady Prawne

• Rozwody $170 + Koszty 
Sądowe $150

• Przekroczenia Ruchu 
Drogowego od $80

• Kradzieże i Bójki
• Wszelkie wypadki, w pracy, 

samochodowe.
(Wysokie Odszkodowania) 

Zadzwoń po Umówienie Się 
i Przyjdź 

Konsultacje Bezpłatne
281-8744

24 Godzinny/7 Dni w Tygodniu
77 W. Washington Pokój 1412

Filia w okolicy Chicago/Ashland

Iowie Polaków, często nie potrafia- 
jących porozumieć się płynnie w 
języku angielskim, toteż wśród eta­
towych pracowników Lokalu są 
tacy, którzy mówią po polsku i są 
też inni, mówiący po hiszpańsku i po 
włosku.

Dwumiesięcznik Lokalu 25, zaty­
tułowany “Voice,” drukuje infor­
macje nie tylko po angielsku, ale 
też po polsku i po hiszpańsku. Spra­
wom polskim na przykład, po­
święcona jest cała strona. Jest to 
kolejne pionierskie posunięcie Lo­
kalu 25, rozumiejącego wagę etnicz­
nych problemów.

To porozumienie odegrało szcze­
gólnie ogromną rolę w okresie pow­
stawania i działania “Solidarności” 
w kraju oraz w okresie stanu wo­
jennego. Amerykańskie związki za­
wodowe natychmiast poparły “So­
lidarność,” ale nie wszyscy wiedzą, 
że związkowe rezolucje uchwalane 
w Washingtonie, powstawały w 
swych pierwszych formach w Chi­
cago, w Lokalu 25, pisane przez 
działaczy Pol.-Amer. Rady Pracy 
cy; potem uchwalane przez Service 
Employees International Union zo­
stawały przekazywane przywódcom 
AFL-CIO, by nabrać prawnej mocy 
po uchwaleniu przez zarząd tej naj­
większej na świecie robotniczej fe­
deracji.

“Chicago Tribune” pisząc o Lo­
kalu 25 skoncentrowała się na jego 
prężności działania i efektywności 
w reprezentowaniu zrzeszonych tam 
pracowników. I dlatego, gwoli 
sprawiedliwości wynikającej z ro­
li, jaką S.E.I.U. odgrywa wśród 
polskiej grupy etnicznej, należy 
uwypuklić te sprawy, które są nam 
szczególnie bliskie.

Łatwiej bowiem chicagoskiej Po­
lonii funkcjonować wśród niuansów 
lokalnej polityki, mając tak poważ­
nego sprzymierzeńca, jakim jest 
Lokal 25. Łatwiej też Kongresowi 
Polonii Amerykańskiej prezento­
wać swe polityczne dezyderaty w 
Departamencie Stanu wiedząc, że 
istnieje taki potężny sprzymierze­
niec polskiej sprawy, jakim jest. 
AFL-CIO.

4918 SIZES 6-20
The essential topper Is 
easy to sew and smart 
over skirts and pants! 
Choose flannel, knits. 
Pattern 4918: Misses 
Sizes 6 to 20.
$3.00 for each pattern. 
Add 65$ each pattern 
for postage, handling. 
Send to:
Anne Adams Patterns,
Reader Mail 10

POLISH DAILY ZGODA
62-08 Northern Blvd., Woodside, 
NY 11377. Print Name, Address, 
Zip, Size, Pattern Number.

Great FALL-WINTER 
PATTERN CATALOG. 
Surprise features, free 
pattern offer. Send $2 
plus 65$ postage.
Books $2.50 + 65$ p&h. 
123-Stitch 'n' Patch Quilts 
119-Flower Crochet

ANNE ADAMS
PATTERNS

Maria Dąbrowska
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— Teraz wiem! — krzyknęła Agnieszka. — Jeżeli Bóg jest taki, 

jak nas uczą, to Go nie ma. A jeśli jest, to jest inny.
W czasie następnej pauzy Agnieszka Niechcicówna została we­

zwana do przełożonej. Czekała w pustym salonie, którego wszystkie 
meble odziane były w pokrowce z płótna, jak gdyby chroniono ich 
świeżość do użytku w lepszym niż ziemski świecie. W części piętra, 
zajętej przez mieszkanie panny Rembiszówny, panowała cisza tym 
bardziej uderzająca, że otoczona przez napór wrzawy płynącej ze 
szkolnych korytarzy i z ulicy.

Przełożona wynurzyła się po chwili z głębi dalszych pokoi, sze­
leszcząc taftową suknią. Ręce miała jak zawsze złożone dłoń w dłoni 
na wysokości talii. Blade zwykle policzki zwiędłej twarzy ciemniały 
od rdzawego rumieńca, oczy prędko mrugały, a ściągnięte usta wy­
rażałyby odpychającą srogość, gdyby nie przykrótka górna warga, 
w której było coś dziecinnego.

— Moja kochana — rzekły te usta z lodowatą łagodnością — je­
steś u nas tak niedawno i taką smutną rolę odegrałaś w klasie. Zmu­
szona będę chyba napisać do rodziców. Nie mogę trzymać uczennic 
mających zły wpływ na koleżanki. Co tobie chodzi po głowie?

Agnieszka ruchem głowy odrzuciła z czoła wicher swych bardzo 
jasnych włosów i milczała.

— Jak ty się czeszesz? — zgorszyła się przełożona — Czy nie 
możesz być porządnie uczesana?

Agnieszka ręką przygładziła włosy poczuwszy przy tym, że za­
trzeszczały i rozwiały się jeszcze niesforniej.

Przełożona odwróciła się na chwilę w stronę okna. Następnie po­
deszła i położyła rękę na ramieniu Agnieszki.

— Moje dziecko — rzekła zmieniając ton, jakby chciala na prze­
mian działać to strachem, to miłością. — Ja nie chcę twojego zła. 
I ja rozumiem waszą młodość. Ale pomyśl. Twoje koleżanki są u mnie 
przeważnie od dziecka. Od takich — pokazała. — Odpowiadam za 
nie przed rodzicami. Przed społeczeństwem. Kocham je. Kocham 
was wszystkie. Czyńcie, jak wam każę sumienie, ale czy zdajecie so­
bie sprawę, ile zamieszania, ile krzywdy możecie zrobić młodszym, 
niezepsutym? Nie wolno wam takich wybryków ujawniać. Pójdziecie 
do kościoła! No? Prawda, moje dobre dziecko—pójdziecie do 
kościoła?

Przygarnęła Niechcicównę do siebie. Miała chłodną, przyjemną 
suknię, pachniała jakby konwalią, było w niej coś ujmująco de­
likatnego. Agnieszka dała się wziąć w objęcia, westchnęła i poczuła 
tkliwą chęć dopomożenia przełożonej. Miała przez chwilę wrażenie, 
że ustąpiwszy nie doznałaby żadnej szkody. Ale w klasie zostałoby 
to poczytane za lizusostwo.

— Jesteś taka zdolna i mądra — szeptała przełożona. — Jeżeli 
masz wpływ na koleżanki, to pomyśl, jaką bierzesz na siebie odpo­
wiedzialność. Za ciężką, ukochana, za ciężką. Zaufaj słowu starej, 
doświadczonej kobiety.

Agnieszka żachnęła się. Pochlebiało jej słyszeć te słowa, ale nie 
poczuwała się do wpływu na koleżanki, nie odegrała przypisywanej 
sobie roli. Chdała to wyjaśnić i nagle ugryzła się w język. Czyż to 
by nie brzmiało jak zegnanie winy na drugich?

Panna Rembiszówna uznała, że dość już tego szafowania dobrocią. 
Odpłynęła w drugi koniec salonu i rzekła z daleka:

— Otwieram od nowego roku szkolnego siódmą klasę. Zamiast 
religii będziecie w niej miały wykład etyki. I w ogóle będziecie na 
swobodniejszych prawach... Sądziłam, że do tego czasu przynajmniej 
potraficie się zachować rozsądnie. I mimo wszystko — dodała z na­
ciskiem— ufam, że potraficie. Nie życzę sobie żadnych skandalów. 
Możesz iść, moje dziecko.

Agnieszka wyszła nie odezwawszy się przez cały czas ani słowem. 
W progu zderzyła się z małego,wzrostu nauczycielką, której uczen­
nice nie lubiły, gdyż mówiło się, że chodzi z gębą na nie do Rem- 
biszycy. Nim drzwi się zamknęły, Agnieszka usłyszała, jak przełożona 
wykrzyknęła nie znanym jej, zrozpaczonym głosem:

— Panno Henryko! Co ja mam z tymi dziewczynami! Większość 
pensjonarek to panny ze wsi. Rodzice gotowi je poodbierać! Co tu...

Koleżanki obskoczyły Agnieszkę.
— No, co powiedziała? Najpierw pewno krzyczała, a potem za­

częła cię całować? Ona tak zawsze! Siadaj!
— Nie, nie krzyczała. Powiedziała, że mi coś chodzi po głowie.
— Żarty! Słuchajcie! Niechcicównie coś chodzi po głowie. Kozak, 

daj się poiskać.
— Poszły ode mnie — broniła się Agnieszka. — Nie, wiecie, mnie 

żal Rembiszycy. I pomidora mi żal. Musimy coś wytentegować. 
Oni są biedni. Mają swoje na myśli, a tu my im wchodzimy w pa­
radę.

Po namyśle, dorozumiawszy się, o co księdzu i przełożonej chodzi, 
zbuntowane dziewczęta zgodziły się ustąpić o tyle, że zachowają po­
zory. Pójdą razem z wszystkimi do kościoła i każda powie przy kon­
fesjonale, że przyszła pod przymusem, ale że się nie będzie spowia­
dać. A jak z komunią? No, przed Wielkanocą zawsze są tłumy w ko­
ściele, łatwo uda się prześliznąć mimo ołtarza, przeczekać w tłoku.

— Chociaż, jeśli komunia to tylko opłatek... — zaryzykowała na 
wpół bluźnierczo, na wpół gorzko Niechcicówna.

Zapadło milczenie. Lila Bromska silnie pobladła, a potężna Ewa 
Skałecka sapnęła:

— Nie, tego nie możemy zrobić. Uchowaj Boże.
I pochyliły głowy ni to w zabobonnym strachu, ni to w najbardziej 

uprawnionym poczuciu świętości, jakim jest szacunek dla wierzeń 
drugiego człowieka.

W przeddzień rozjechania się na ferie wielkanocne Agnieszka i Nata 
rozmawiały po cichu w pustej sali rekreacyjnej, siedząc na oknie, 
przez które widać było nowy księżyc, cienki niby lśniące zadraśnięcie 
przestworzy. Niebo miało ciemnoturkusową barwę, jaką przybiera 
zazwyczaj, gdy dzień uchodzi ze świata zielonym blaskiem, a noc 
nadciąga modrym cieniem.

— Słuchaj, czy ty naprawdę wyobrażasz sobie, że to się skoń­
czyło? — szepnęła Niechcicówna. — Bo ja mam prawie pewność, 
że dla mnie to się dopiero zacznie. W ogóle cała sprawa religii. Może 
nawet nie zaraz — może kiedyś.

Agnieszka mówiła to z poczuciem, że sprawa spowiedzi nie została 
przez żadną z nich do gruntu przeżyta i przemyślana. A jednak mu- 
siała być postawiona i rozstrzygnięta, gdyż niezwalczony pęd każę 
młodości rozstrzygać wszystkie człowiecze zagadnienia, choćby na 
oślep. Jakby te niedojrzałe lata były generalną próbą całego później­
szego życia. I zresztą Agnieszka w każdym razie była rada, że po­
wzięła decyzję. To jest zawsze lepsze dla życia niż trawić się w wa- 

. baniach i wątpliwościach.
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Co Zobaczymy w Lyric Opera?
Po 40 latach działalności chicagos- 

ka Lyric Opera rozpocznie w dniu 
21 września nowy sezon operowy — 
85/86.

W nadchodzącym sezonie zwiększy 
się liczba wystawianych oper z 7 do 8 i 
jednocześnie liczbę przedstawień z 54 
do 66. Sezon zostanie przedłużony do 
dnia 19 stycznia 86 roku.

Już do 18 lipca br. sprzedano w 
ramach przedsprzedaży i abonamen­
tów ilość biletów na ogólną sumę 6 
min doi.

Od przyszłego roku zamierza się 
zwiększyć liczbę wystawianych oper 
do 9.

Tegoroczny program w Lyric zapo­
wiada się bardzo atrakcyjnie. Po raz 
5 w ciągu 40-letniej działalności opery 
będzie można oglądać na scenie Lyric 
“Otella” Verdiego. Premiera — 25 
września. Większość przedstawień 
jest już wyprzedana. Wystąpi w nich 
dwójka światowej sławy artystów — 
Placido Domingo i Margaret Price.

W dwa dni później, w dniu 27 b.m. 
odbędzie się premiera opery Puccine- 
go “Madame Butterfly”. W rolach 
głównych wystąpią Anna Tomowa- 
Sintow i czeski tenor Peter Dvorsky. 
“Butterfly” będzie grana we wrześniu 
październiku i styczniu.

70-lecie Chóru Pań 
i Panien — Kalina

Chór Pań i Panien Kalina obchodzi 
w tym roku, 27 października 70 roczni­
cę powstania. Z tej okazji odbędzie się 
uroczysty bankiet i bal.

Bliższe informacje podamy w przy­
szłości . Fr. Micek—prezes

Spotkania z Muzyką
Henryk Wawrzyczek zaprasza na 

siódmy program z cyklu “Spotkania z 
muzyką” pt. “Przy dźwiękach gitary”.

W wieczorze muzycznym wezmą 
udział: Maria Wit beck — mezzosopran 
Jan Arnold — gitara klasyczna i Hen­
ryk Wawrzyczek — fortepian.

W programie utwory L. Boccheri- 
ni’ego, G. Bizeta, C. Saint-Saensa, 
M. Moszkowskiego i kompozytorów 
hiszpańskich.

Impreza odbędzie się: w sobotę, 21 
września — godz. 8 wieczorem.
w niedzielę, 22 września — g. 4 po poł. 
w sobotę, 28 września — g. 8 wiecz. 
w niedzielę, 29 września — g. 6 po poł., 
przy 4246 N. Kedvale, Chicago.

Po informacje i bilety proszę dzwo­
nić: 286-0953.

Pragną Korespondować
Beata i Dariusz Bajan zamieszkali 

22-400 Zamość, ul. Róży Luksemburg 
32/11 pragną nawiązać koresponden­
cję z młodzieżą polskiego pochodzenia. 
Beata ma 19 lat. Lubi podróże, poezję, 
muzykę i taniec. Jej brat Darek ma 14 
lat i interesuje się sportem, szczegól­
nie piłką nożną.

Zbigniew Socha również pragnie 
korespondować z młodzieżą polskiego 
pochodzenia. Oto jego adres: 11-700 
Mrągowo, ul. Ratuszowa 7/6. woj. 
Olsztyn.

Małgorzata Mroczkowska zamiesz­
kała 20-863 Lublin, ul. Górska 9/22 
pragnie nawiązać korespondencję z 
młodzieżą polskiego pochodzenia. Ma 
lat 18. Zainteresowania jej są wszech­
stronne. Zna język niemiecki i angiel­
ski.

Poszukuje Brata
Janina Szczepańska poszukuje brata 

Mariana, urodzonego 25 marca 1920 
roku w Chyrowie, pow. Dobromil. W 
1941 roku w wieku 21 lat brat Marian 
został wezwany do służby wojskowej, 
przebywał pod Moskwą, a następnie 
dostał się do niemieckiego obozu je­
nieckiego. Ostatnią wiadomość od 
niego rodzina otrzymała w 1941 roku z 
Siedlec pod Warszawą, gdzie znajdo­
wał się niemiecki obóz jeniecki.

W obozie tym przebywało kilku in­
nych, młodych mężczyzn z Chyrowa.

Jeden z nich w roku 1941 napisał 
do swojej matki, że znajduje się w 
obozie w Buchenwaldzie na terenie 
Niemiec. Prawdopodobnie Marian 
znalazł się również na terenie obozu w 
Buchenwaldzie. Są to jednak tylko 
przypuszczenia. Poszukiwania brata 
Mariana przez rodzinę jak do tej pory 
nie dały żadnego rezultatu. Zarówno 
Międzynarodowy Czerwony Krzyż w 
Genewie, jak i Polski Czerwony 
Krzyż dały odpowiedź negatywną, 
natomiast Radio i Telewizja Francus­
ka, do której rodzina się zwracała, jak 
do tej pory nie dały żadnej odpowiedzi.

Może więc ktoś z czytelników zna 
lub słyszał kiedykolwiek o Maria­
nie, bracie Janiny Szczepańskiej (au­
torka listu nie podaje nazwiska swego 
brata, być może nosi on to samo naz­
wisko co ona). Wszelkie wiadomości 
prosimy kierować na jej adres do Pol­
ski : 38-540 Zagórz, woj. Krosno.

Premiera opery Georga Friderica 
Haendla “Samson” odbędzie się w 
dniu 12 października. Będzie ją można 
oglądać w Lyric w październiku.

W dniu 30 października odbędzie się 
premiera opery G. Donizettiego “Anna 
Bolena”. Wystąpi w niej wybitna pols­
ka śpiewaczka Stefania Toczyska, 
światowej sławy sopranistka austra­
lijska Joan Sutherland i Paul Plishka. 
Opera będzie grana w ciągu listopada.

W dniach od 6 listopada do 13 grud­
nia (z przerwami) prezentowana 
będzie “Traviata” Verdiego. W ro­
lach głównych wystąpią Catherine 
Malfitane i Francisco Araiza.

15 listpada odbędzie się (wyprzeda­
na już) premiera rzadko wystawianej 
opery Vincenze Belliniego “I Capuleti 
e i Montecchi” — oparta na dziejach 
dwóch rodów z Verony, z których wy­
wodzą się Remeo i Julia. Wystąpią 
Cecilia Gadia i Tatiana Troyanos.

Poczynając od 25 listopada do 17 
grudnia będzie można obejrzeć w Ly­
ric “Śpiewaków norymberskich” R. 
Wagnera. W rolach głównych wystą­
pią Lucie Propp i Jose Van Dam.

Ósma kolejna opera w nadchodzą­
cym sezonie odbędzie się w dniu 18 
grudnia. Będzie to przedstawienie 
mało znanej opery G. Pucciniego 
“La Rondine” (“Jaskółka”) z 
Illoną Cotrubas w roli tytułowej.

Wszystkie przedstawienia Opery 
Lyric odbywają się w budynku Civic 
Opera House, u zbiegu ulic Waker Dr., 
i Madison. (esa)

Zespół Taneczny 
“Kościuszko” Gości 

w Bibliotekach
W miesiącu wrześniu biblioteki 

dzielnicowe, Jefferson Park i Prtage- 
Cragin, rozpoczynają nową serię pro­
gramów o tematyce polskiej dla publi­
czności polskiej i amerykańskiej.

Serię otwierają występy zespołu 
tanecznego “Kościuszko” pod kie­
rownictwem Konstantego Siemaszko.

Występy odbędą się w następują­
cym terminie:

w poniedziałek, 16-go września, 85 
o godzinie 7 wieczorem w bibliotece 
Jefferson Park, 5363 West Lawrence 
Ave.;

w sobotę, 28 września 85, o godz. 2 po 
południu, w bibliotece Portage-Cragin 
5110 W. Belmont Ave.

Cały zespół liczy obecnie 90 człon­
ków, w wieku od 3 do 14 lat. Ze wzglę­
du na szczupłość sal w bibliotekach w 
występach weźmie udział grupa 24 
tancerzy w autentycznych polskich 
strojach ludowych. W programie wią­
zankach polskich tańców ludowych i 
narodowych. Wstęp wolny. Serdecz­
nie zapraszamy wszystkich zaintere­
sowanych.

Helena Ziółkowska

Zabawa Klubu Polonia 
w Jefferson Park

Klub Polonia w Jefferson Park przy 
parafii św. Konstancji urządza w so­
botę, 21 września, o godz. 8 wiecz., 
w sali parafialnej Handzel Center, 
przy 5864 WAinslie Ave., swój roczny 
bal. Do tańca przygrywać będzie do­
borowa orkiestra Ampol-Aires. Bufet 
zaopatrzony w wyborowe trunki oraz 
w zimne i gorące smakołyki.

Wstęp $6 od osoby. Bilety można 
zamawiać telefonując: ITl-Ittl. Pro­
simy całą Polonię o liczne przybycie.

Za zarząd:
Stanisław Surówka—prezes

Aids w Chicago
Na miesięcznym spotkaniu specjal­

nej grupy zadaniowej chicagoskiego 
Wydziału Zdrowia, zajmującej się 
chorobą AIDS na terenie metropolii 
chicagoskiej, podano do wiadomości, 
że liczba zachorowań na tę chorobę w 
Chicago sięgnęła w tym roku 103 przy­
padków.

Ostatnio zachorowało 13 osób. 
Wszyscy chorzy są mężczyznami; 
znajduje się wśród nich 9 homoseksu­
alistów. Jedna z ofiar używała narko­
tyków wstrzykiwanych dożylnie. 
Wśród chorych jest 8 białych, 3 Mu­
rzynów i dwóch Latynosów.

W ostatnim miesiącu zanotowano 6 
przypadków śmierci.

W r. 1980 kiedy zanotowano w Chica­
go pierwszy przypadek AIDS, ogółem 
zachorowało na tę chorobę w mieście 
226 osób, z czego zmarło 126. Większość 
zaatakowanych osób miała około 30 
lat. Wśród dzieci zanotowano dwa 
wypadki śmiertelne w 1-szym roku 
życia. Wśród chorych znajdowało się 
jedynie 10 kobiet.

Dr David Ostrów, przewodniczący 
grupy zadaniowej poinformował, iż 
specjalny podkomitet złożony z pedia­
trów i innych ekspertów ma rozpa­
trzeć sprawę uczęszczania dzieci 
chorych na tę chorobę do szkoły.

Ostateczną decyzję na ten temat 
podejmie Rada Szkolna.

HOUSTON—Astronauta pilot wahadłowca “Discovery” Ri­
chard Covey witany przez rodzinę tuż po powrocie do Houston 
z misji w kosmosie. (UPI)

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

J. Dziadulewicz Branden 
Wyróżniona Przez Milwaukee Society

Milwaukee Society, jedna z grup 
ZNP, zdecydowała przyznać tego­
roczną nagrodę “Outstanding 
American of Polish Descent Award” 
Janet Dziadulewicz Branden.

Nagroda ta jest przyznawana od 
46 r i wręczana zwykle w czasie do­
rocznego “Pulaski Day Dinner”, 
który w tym roku odbędzie się 20 
października w Wisconsin Club, 
przy 900 West Wisconsin Av. Bilety 
po 25 doi. od osoby można nabywać 
w Lincoln State Bank.

J. Branden była przewodniczącą 
Polanek, polskiej grupy działającej 
na polu kultury, przez 20 lat. Działa­
ła również w wielu innych polsko- 
amerykańskich organizacjach. 
Praca w International Institute 
przyniosła jej nagrodę “Institute’s 
Distinguished Service Award” w 67 
r. Przez dwa lata Branden prowa­
dziła również audycję radiową “Po­
lish Cultural Hour” na stacji 
WUWM-FM.

Książka o Historii 
Powstania Pomnika 

Kopernika w Chicago 
Niewątpliwie jednym z ważnych 

osiągnięć Polonii chicagowskiej było 
postawienie w 1973 roku pomnika 
Mikołaja Kopernika z okazji 500 rocz­
nicy urodzin tego największego uczo­
nego polskiego.

Obecnie ukazała się nakładem auto­
ra i Związku Lekarzy Polskich w Chi­
cago książka pt. “Pomnik Mikołaja 
Kopernika, Adler Planetarium, Chi­
cago, II.” Autorem książki jest śp. dr 
Aleksander Rytel, który przewodni­
czył Komitetowi Budowy Pomnika.

Książka jest zbiorem dokumentów 
związanych z postawieniem pomnika 
w Chicago, artykułem poświęconym 
historii pomników Kopernika, a także 
sprawozdaniem z prac komitetu. Obej­
muje też szczegółowe rozliczenie z 
wpływów i wydatków, a w szczegól­
ności imienny wykaz ofiarodawców, 
którzy złożyli donacje na pomnik.

Wydawnictwo jest cennym przy­
czynkiem do historii Polonii Amery­
kańskiej i będzie miłą pamiątką, w 
szczególności dla tych, którzy swoją 
ofiarnością przyczynili się do posta­
wienia tego pomnika.

Książka jest do nabycia w Księgar­
ni Polonia, 2886 N. Milwaukee Ave., 
Chicago.

Zebranie Oddz. Gdańsk 
Ligi Morskiej

Zebranie Oddziału Gdańsk, Nr. 50 
L.M. odbędzie się w środę, 18 wrześ­
nia o godz. 7 wiecz. w sali Dor Podys 
Post, 1818 W. 50 Street.

Prosimy o przybycie, podany będzie 
poczęstunek.

H. Pukała — prezes 
S. Wierkus — sekr.

Zebrania Polsko-Am.
Rady Emerytów

Zawiadamiamy wszystkich człon­
ków, iż zebranie odbędzie się we środę 
18 września. Spotykamy się jak zwyk­
le w głównej sali Copernicus Senior 
Citizen Center, przy 3160 N. Milwau­
kee Ave., blisko Belmont. Początek 
zebrania o 1:00 po poł. Po regularnym 
zebraniu — godzina towarzyska z 
przekąską. Prosimy o punktualne 
przybycie.
Helena Trzcińska-Wajda — prezeska 
Wanda Cioth—sekr. prot.

Zabawa Korpusu Plac. 
141 SWAP

Korpus Placówki 141 Stowarzysze­
nia Weteranów Armii Polskiej w 
Ameryce, zamiast zebrania, urządza 
zabawę benefisową, w niedzielę dnia 
13 października 1985, w sali Domu 
Okręgu 1-go SWAP, przy 1239 N. Wood 
Ulica.

Nasze koleżanki postarały się o pię­
kne fanty na loterię, losy po $1.00 od 
osoby. Bilety wejściowe na zabawę po 
$1.50.

Prosimy o przyniesienie fantów na 
loterię. Uprzejmie prosimy koleżanki 
o uregulowanie składek. W listopadzie 
urządzamy dzień pamięci Zmarłych. 
Henryka Michałowska — prezeska 
Helena M. Sterminska — sekretarka

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

Odwołujemy planowaną na 21 
września wycieczkę do “Grotto” w 
Wisconsin.

W tym samym dniu odbędzie się 
w zamian wycieczka do Chicago 
Botanical Gardens. Odjazd o godz. 9 
rano — z 48 i Western, o 9:05 rano z 
47 i Wolcott.

Bilety po 9 doi. od osoby. W spra­
wie rezerwacji proszę telefonować 
do M. A. Białek — 434-1388.

W dniu 29 września urządzamy 
wyjazd do Ojców Karmelitów w 
Munster, Ind. na odpust św. Teresy.

5 października planujemy wycie­
czkę do Waccanaw Pottery.

Po informacje proszę telefono­
wać do M. A. Białek, 434-1388.

M. A. Białek, koresp.

Zabawa Klubu 
Parafii Niedomice

Klub Parafii Niedomice urządza 
zabawę jesienną w sobotę 21 września 
w sali SWAP, przy 6005 W. Irvipg Pk. 
Rd. róg Austin. Parkowanie jeden 
blok na wschód przy Nowym Banku.

Orkiestra “Blue Sky”. Początek o 
godz. 7:30 wiecz. Donacja $5.00 od oso­
by. Dochód będzie przeznaczony na 
zakupienie organów do kościoła w 
Polsce. Zarząd klubu zaprasza całą 
Polonię.
Bronisław Bysiek — prezes 
Kazimierz Mężyk — przew. Kom. Zab. 
Janina Kmieć — sekr. prot.

Dzień Skupienia 
Nauczycieli

Zarząd Zrzeszenia Nauczycieli 
Polskich w Ameryce serdecznie 
zaprasza wszystkich polskich na­
uczycieli do wzięcia udziału w Dniu 
Skupienia w niedzielę, 22 września. 
O godzinie 1 po południu odprawio­
na będzie Msza św. w intencji na­
uczycieli i młodzieży szkolnej uczą­
cej się w polskich szkołach w kap­
licy SS. Felicjanek przy 38000 W. 
Peterson Ave., w Chicago.

Po Mszy św. — podwieczorek w 
altanie oraz możność spędzenia mi­
łego popołudnia wśród przyjaciół w 
pięknym ogrodzie.

Janusz Boksa, prezes

Badania Oczu 
w Szpitalu Northwest

Szpital Northwest zawiadamia o 
bezpłatnych badaniach oczu na ka­
taraktę i jaskrę, które odbędą się 18 
września, od 9 rano do 1 po poł.

Szpital mieści się przy 5645 W. Ad­
dison w Chicago.

Nie wymaga się rezerwowania wi­
zyty. Należy zgłosić się w wymienio­
nych godzinach do recepcji w szpi­
talu.

Badania przeprowadzają specjaliści 
chorób ocznych.

Sprawdź Czy Nie Masz 
Raka Skóry

Belmont Community Hospital przy 
4058 W. Melrose, zawiadamia o 
bezpłatnych badaniach na raka skóry, 
w niedzielę 22 września od godz. 1 do 4 
po południu.

Badania będą prowadzone przez 
specjalistę dermatologa dr. Arthura 
Upton.

Zgodnie z opinią American Cancer 
Society — rak skóry jest dziś najbar­
dziej rozpowszechnioną formą raka w 
Stanach Zjednoczonych. Każdego 
roku notuje się od 400 do 500 tys. 
nowych jego przypadków. Wykryty 
odpowiednio wcześnie — w 90% jest 
uleczalny.

Sugeruje się w związku z tym samo­
kontrolę, szczególnie jeśli chodzi o 
zachodzące zmiany w różnego rodza­
ju plamach na skórze, zmianę jej za­
barwienia, nie gojące się rany itp.

Nie obowiązuje zamawianie wizyt 
na wspomniane badania.

Można Jeszcze Zwiedzać 
Chicago — Autobusem 
Chętni mogą jeszcze skorzystać w 

ciągu trzech najbliższych niedziel z 
popularnych w Chicago autobuso­
wych tur objazdowych po mieście.

Autobusy odjeżdżają sprzed Art 
Institute przy Michigan Ave., i Adams 
Str., pomiędzy godz. 10:35 rano a 4:45 
po poł. Ostatnim dniem kursowania 
autobusów na trasie będzie 29 wrze­
sień. Przewodnicy znajdujący się w 
każdym autobusie udzielają wszel­
kich informacji odnośnie zwiedzania 
miasta.

Bilety dla dorosłych kosztują 2 doi., 
dla starszych, ułomnych i dzieci do lat 
11 — 1 doi. Bilet jest ważny cały dzień 
na wszystkich trasach. Posiadający 
bilety z innych linii autobusowych 
ważne na przesiadki dopłacają różni­
cę 60 i 30 centów.

W autobusach można otrzymać bro­
szurki informujące o wszystkich 
atrakcjach miasta na poszczególnych 
przystankach.

J. Branden jest znana ze swojej 
działalności na polu kulturalnym. 
Jej ojciec był pracownikiem Kurie­
ra Polskiego wychodzącego w Mil­
waukee i rozprowadzanego po 
całych Stanach Zjednoczonych i 
Kanadzie.

Branden pracowała również przez 
długi okres w Amerykańskiej Ra­
dzie Polskich Klubów Kulturalnych 
(ACPCC). Jest ona także członkiem 
Specjalnej Polsko-Amerykańsko— 
Żydowskiej Grupy Zadaniowej w 
Milwaukee.

Popieramy Wydział Kobiet
Sekretarz Okręgu 15 ZNP przez 

ostatnie 17 lat, Stanisław Ostrowski, 
wręczając komisarzowi Aleksandro­
wi Wachel trzy aplikacje nowego 
członkostwa oświadczył:

“Miesiąc WRZESIEŃ jest okresem 
uczczenia naszych dzielnych pań — 
związkowczyń. Najlepszym wyrazem 
naszego szacunku dla kobiet — związ­
kowczyń, jest zapisanie nowych człon­
ków do Związku w miesiącu wrześniu”.

Sekretarz Ostrowski zapisał dodat­
kowo troje swych wnucząt: najmłod­
szą w rodzinie Lorraine Galloway, 
której ojciec Dan Galloway jest zna­
nym lekarzem-chirurgiem w powiecie 
Lake, Indiana. Wnuk Ryan i wnuczka 
Erin są dziećmi pp. Craig i Ireny Hart 
z Indianapolis, Indiana, gdzie ojciec 
Craig jest zastępcą prezesa banku 
American Fletcher National i szefem 
sztabu kontroli finansowej i planów 
rozwojowych. Mamusia Irenka rów-

Zebranie Grupy 2185 ZNP
Tow. Strzelców Białego Orła, Gru­

pa 2185 ZNP, Oddział 101 Legionu 
Pułaskiego, odbędzie posiedzenie 
we wtorek, 17 września, o godz. 7:30 
wieczorem, w sali Moskala, 5639 N. 
Milwaukee Ave. Sekr. finansowa 
będzie wcześniej, aby przyjmować 
podatki należne do naszej Grupy. 
Jeżeli ktoś nie może być obecny, 
można przesłać opłatę do sekreta­
rza pocztą.

Podczas tego posiedzenia mamy 
bardzo wiele ważnych spraw do 
omówienia i załatwienia. Jedno z 

nież posiada wykształcenie uniwersy­
teckie (BS i RN) i pracuje w szpitalu 
Indiana U Medical Center, Indiana­
polis, Indiana.

“Spodziewamy się, podkreślił komi­
sarz Wachel, że za przykładem sekre­
tarza Ostrowskiego pójdą wszyscy in­
ni czołowi liderzy związkowi, by Mie­
siąc Wydziału Kobiet, okazał się naj­
owocniejszym w dziedzinie werbunko­
wej”.

Aleksander Wahel

Zebranie Korporacji 
Domu Młodzieżowego 

Okręgu 12 ZNP
Roczne zebranie Korporacji Domu 

Młodzieżowego Okręgu 12 ZNP odbę­
dzie się w czwartek 26 września o 
godz. 7:30 w sali Archer Park przy 
4901 So. Kilboum.

Prosimy Okręg i Wydział Kobiet 
Okręgu 12 ZNP, Gminy i Grupy ZNP, 
oraz tych wszystkich, którzy posiada­
ją udział w Korporacji o pełną repre­
zentację.

Na wspomnianym rocznym zebra­
niu zdane zostanie sprawozdanie fi­
nansowe oraz dokonany zostanie wy­
bór dyrekcji na miejsce tej której 
kadencja się kończy.

Dyrekcja powinna być obecna w 
pełnym składzie. Mandaty należy do­
starczyć na zebraniu, przy czym ma­
ją one być podpisane przez urzęd­
ników.

Tomasz Paczyński — prezes 
Stanisław Józefiak — sekr.

nich to przygotowanie progra­
mu zabawy towarzyskiej, mającej 
się odbyć w miesiącu październiku, 
dlatego prosimy wszystkich człon­
ków o bardzo liczne przybycie.

Maria Klinger — prezeska 
Józefa Przywara — sekr.

Zebranie Grupy 2927 ZNP 
Tow. Wierność

Towarzystwo Wierność Grupa 
2927 ZNP odbędzie swoje miesięczne 
zebranie w środę, 18 września o 7 
wieczorem w Cornell Park przy 51 i 
Wood St.

Prosimy wszystkich o przybycie. 
M. Winiecka — prezes 
M. Pawlikowska — sekret.

Zebmie Gr. 1792 ZNP 
Tow. Miłość Ojczyzny

Grupa 1792 ZNP Towarzystwo Oj­
czyzny zawiadamia o pierwszym ze­
braniu powakacyjnym, które odbę­
dzie się w czwartek, 19 września w sali 
przy 3252 N. Pułaski o godz. 7:30 
wiecz.; sekreatarz finansowy będzie 
urzędował od godziny 7.

Prosimy wszystkich o punktualne 
przybycie.

M. Filar—prezeska

Powakacyjne Zebranie 
Gminy 75 ZNP

W piątek, 27 września, odbędzie się 
zebranie Gminy 75 ZNP, w sali E.

Zebranie
Grupy 1010 ZNP

Tow. Sztandar Wolności, Grupa 1010 
ZNP, odbędzie swe posiedzenie w nie­
dzielę 22-go września, o godz. 2-ej 
po południu, w lokalu pnr. 6935 N. 
Kenneth Ave., Lincolnwood, Dl. Jest 
dużo ważnych spraw do załatwienia, 
przeto prosimy o przybycie wszyst­
kich członków.

Moskala, przy 6539 N. Milwaukee 
Ave., o godz. 8 wiecz.

Jest to bardzo ważne zebranie 
ponieważ mamy bardzo ważne spra­
wy do omówienia.

Jedną z nich jest przygotowanie 
programu zabawy towarzyskiej, 
która odbędzie się październiku.

Przewodniczącą komitetu zabawy 
jest Zofia Ligenza, a wiceprzewod­
niczącą Anna Halvorsen.

Wiesław Szpara — prezes 
Władysław Kuman — sekr. prot.

S. Scibło — prezes 
W. Kuman — sekr. prot.
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Płacimy Mniej Niż Inni
Podatki. Na samo słowo większość ludzi rea­

guje natychmiastową odrazą i niezadowole­
niem. Nikt nigdy, jak długo istnieją podatki, 
chętnie ich nie płacił, i nie można też powiedzieć 
aby jakąkolwiek, choćby najmniejszą sumę 
płaconych podatków, uważano za niską.

W tygodniku “U.S. News & World Report” 
opublikowano dane zebrane przez międzyna­
rodową organizację zrzeszającą 24 kraje i zaj­
mującą się opodatkowaniem obywateli. Ze 
statystyk tych wynika niezbicie, iż mieszkańcy 
Stanów Zjednoczonych nie płacą zbyt wyso­
kich podatków, wprost przeciwnie w porówna­
niu z innymi krajami (brano pod uwagę 24 kra­
je) zajmujemy trzecie miejsce od końca.

Przeciętnie mieszkaniec Stanów Zjedno­
czonych wpłaca na rzecz państwa podatek 
równoznaczny 29 proc, dochodu narodowego. 
Jedynie Japończycy i Hiszpanie płacą nieco 
mniej, bo pierwsi 27.7 proc., a drudzy 27.2 proc. 
(Dane dotyczą roku 1983).

Opracowując powyższe statystyki brano pod 
uwagę wszystkie podatki płacone przez miesz­
kańców poszczególnych krajów, zarówno po­
datki od zarobków, jak też podatki od nieru­
chomości, podatki lokalne i ogólnokrajowe, 
składki wpłacane na fundusz emerytalny w 
wypadku Stanów Zjednoczonych — Social Se­
curity.

Najwyższe podatki płacą mieszkańcy krajów 
skandynawskich: Szwecji, Danii i Norwegii. 
Szwedzi dla przykładu, płacą w podatkach su­
mę równoznaczną z 50.6 proc., Duńczycy 47.2 a 
Norwegowie — 44.8 proc. Mieszkańcy Niemiec 
Zachodnich w tym zestawieniu, płacą 37.3 proc, 
podatku.

Analizując poszczególne pozycje podatkowe 
śmiało można stwierdzić, że mieszkańcy na­
szego kraju, Stanów Zjednoczonych, płacą zna­
cznie niższe podatki niż Europejczycy. I tak, 
średnia podatku od zaróbków mieszkańca U.S.

wynosi 10.8 proc., gdy ta sama średnia np. w 
Danii, wyraża się cyfrą 24 proc., w Niemczech 
Zachodnich — 10.6 proc., natomiast w Japonii 
tylko 7 proc.

Niezwykle korzystnie przedstawia się spra­
wa podatków płaconych przez mieszkańców 
Stanów Zjednoczonych za źródła energii. Wed­
ług danych zaczerpniętych z dokumentów Mię­
dzynarodowej Agencji Energetyki, Ameryka­
nie płacą jedynie około 25 proc, ceny benzyny 
jako podatek za kupno tego paliwa, gdy Japoń­
czycy płacą 36 proc., a podatek Europejczyków 
waha się w granicach od 40 do 66 proc.

Jedynie w podatkach od nieruchomości, mie­
szkańcy U.S. przewyższają podatników innych 
krajów, płacąc 3 proc., gdy przeciętna podatku 
mieszkańca Europy Zachodniej wynosi 1.5 
proc.

Sytuacja powyższa sprzyja dość popularne­
mu poglądowi wśród niektórych ustawodawców, 
że należałoby podwyższyć podatki mieszkań­
com Stanów Zjednoczonych, aby dzięki dodat­
kowym wpływom do kasy rządowej móc 
zmniejszyć poważnie deficyt. Jak wiadomo, 
ekonomiści przewidują, że deficyt ten do na­
stępnego lata dojdzie a nawet przekroczy sumę 
2 trylionów dolarów. Ostatnie statystyki wy­
kazują bowiem, że od r. 1981 doroczny deficyt 
wzrastał o 250 miliardów dolarów.

Przeciwnicy większego opodatkowania, do 
których należy również prezydent Reagan są 
odmiennego zdania. Utrzymują, iż niższe po­
datki zachęcają mieszkańców do znacznie wy­
dajniejszej pracy, dopingują do oszczędzania, 
co ostatecznie doprowadzi do dalszej poprawy 
ekonomii całego kraju. Trzeba też pamiętać, iż 
jedną z pośrednich przyczyn zwiększania się 
bezrobocia, są właśnie wyższe podatki.

Z powyższych informacji wynika więc bar­
dzo wyraźnie, iż nie płacimy wcale wysokich 
podatków.

Uzasadnione Obawy, Ale
Od 1979 r. w statystykach na terenie Stanów 

Zjednoczonych zanotowano 13,000 wypadków 
zachorowań na dotąd niezbyt dobrze znaną 
chorobę AIDS skrót od: Acquired immune defi­
ciency syndrome. Liczba ta wydaje się olbrzy­
mia, ale jeśli weźmiemy pod uwagę, że stanowi 
ona jedynie ćwierć liczby wszystkich wy­
padków samochodowych jednego roku, łatwo 
się zorientować, że jest stosunkowo niewielka. 
Nie mniej, rozgłos jakiego nadano chorobie, 
zamiast przyczynić się do większego uświado­
mienia społeczeństwa o jej objawach, skutkach 
oraz dostępnych środkach zapobiegawczych, 
wywołuje częściej panikę, niż przedsięwzięcie 
środków ostrożności.

Prawdą jest, że jak dotąd mało się wie o tej 
chorobie. Podobno przywędrowała do U.S. z 
Afryki centralnej poprzez Karaiby. Początko­
wo sądzono, że najbardziej narażeni na zaraże­
nie AIDS są homoseksualiści, oraz narkomani. 
Nieco później przekonano się, że równie za­
grożeni są ci wszyscy, którzy wymagają stale 
transfuzje krwi np. hemofile.

Ostatnio, z wiadomości jakie doszły z Nowe­
go Yorku dowiedziano się jeszcze, że są wypad­
ki wrodzonego AIDS. Po prostu dziecko zarazi­
ło się chorobą jeszcze w łonie matki.

Dotychczas naukowcy zdołali już wyodręb­
nić wirus powodujący chorobę i dzięki temu 
udoskonalić sposób pozwalający aa wczesne jej 
wykrywanie. Trzeba podkreślić, że nie wszyscy, 
którzy zetknęli się z chorobą mają objawy cho­
robowe. Podobno wielu jest ludzi, którzy albo 
dzięki szczególnej odporności organizmu, albo 
po prostu słabemu wirusowi, są wprawdzie jego 
nosicielami, ale nie wpływa on na ich orga­
nizm.

Wirus AIDS działa bezpośrednio na białe 
ciałka krwi powodując zmiany organiczne dop­
rowadzające do kompletnej utraty odporności. 
Osoba dotknięta AIDS podatna jest więc na 
wiele chorób, w których wyniku w końcu wy­
czerpany organizm daje za wygraną.

Lekarze specjaliści wyraźnie podkreślają 
jednak, że nie należy wpadać w panikę, ponie­
waż choroba ta nie jest aż tak bardzo zaraźliwa. 
Dotychczas wiadomo, iż można się nią zarazić 
wyłącznie poprzez ciecze ustrojowe (body fluids), 
szczególnie zaś przez krwioobieg.

Ostatnio sprawa AIDS nabrała jeszcze wię­
kszego niż dotąd rozgłosu wskutek decyzji władz 
szkolnych w Nowym Yorku, aby pozwolić 
dzieciom chorującym na AIDS uczęszczać z 
rówieśnikami do szkoły. Przerażeni rodzice 
rozpoczęli strajk protestacyjny, zatrzymując 
swe dzieci w domach i żadając od władz szkol­
nych usunięcia chorych dzieci z klas.

Koniecznym jest w tym miejscu zaznaczenie, 
że wśród wszystkich znanych dotąd wypadków 
zachorowań na AIDS, chorych jest jedynie 183 
dzieci (osób poniżej 18 lat). Wypadki te zanoto­
wano w 23 stanach, w tym w Nowym Yorku jest 
ich siedmioro.

Krajowe Centrum Epidemiologiczne w 
związku z tą sprawą wydało oświadczenie 
stwierdzające, iż nie wydaje się, aby kontakt 
jaki mają dzieci w szkołach groził zarażeniu się 
tą chorobą. Nie trudno jednak zrozumieć ro­
dziców, starających się wszelkimi sposobami 
ochronić dzieci przed zarażeniem. Broniąc swej 
postawy za przykład podają inne choroby za­
kaźne wieku dziecięcego twierdząc, że dzieci 
cierpiące na nie, mimo iż nie są chorobami 
śmiertelnymi, musza pozostać oddzielone od 
reszty rówieśników do czasu zupełnego wyle­
czenia.

Nie trudno też zrozumieć stanowiska ro­
dziców dzieci dotkniętych AIDS. Słusznie do­
magają się, aby dzieci te podobnie jak ich zdro­
wi rówieśnicy mogły się uczyć w szkołach,, 
prowadzić możliwie najbardziej normalny tryb 
życia.

Nie zajmujemy stanowiska w tej sprawie, bo 
wszystko co wiemy o AIDS, to oczywiście in­
formacje dostępne w środkach masowego prze­
kazu dla takich jak my laików. Uważamy jed­
nak, że absolutnie nie należy wpadać w panikę, 
trzeba jedynie koniecznie podjąć wszystkie 
środki ostrożności, aby uniknąć zarażenia się 
AIDS. \ .

Wiemy, że w skali krajowej, oraz międzyna­
rodowej uczeni specjaliści pracują bardzo in­
tensywnie nad środkami zaradczymi oraz le­
kami, które pozwolą zwalczyć tę straszliwą 
chorobę. Miejmy nadzieję, iż badania dadzą 
rezultaty i można będzie skutecznie zwalczać 
nowego wroga.

Piotr Krystian Równia

Powitać Ojca Narodu!PISZĄ:
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Broń Dla Jordanii
(CHRISTIAN SCIENCE MONI­

TOR) — Rząd Stanów Zjednoczo­
nych od dawna sprzedaje broń do 
dwóch krajów arabskich, Arabii 
Saudyjskiej i Jordanii. Kraje te 
otrzymywały broń za czasów prezy­
dentów Nixona, Forda i Cartera 
prawie bez ograniczeń.

Rząd Reagana pragnąłby kontu- 
nować sprzedaż broni na tych 
samych zasadach.

Izrael od dawna sprzeciwia się 
dostarczaniu nowoczesnej broni 
amerykańskiej Arabom. Opozycja 
ze strony Tel-Awiwu przyczyniła 
się do znacznego zmiejszenia do­
staw. Trzy lata temu Izraelczykom 
udało się zmusić USA do wstrzy­
mania dostaw nowoczesnej broni do 
Arabii Saudyjskiej i Jordanii.

Obecnie Stany Zjednoczone roz- 
ważąją ponownie możliwość do­
starczenia tym państwom samo­
lotów bojowych. Arabia Saudyska 
zwróciła się z prośbą o dostarczenie 
dodatkowych 40 samolotów bojo­
wych F-15. Kraj ten posiada w 
chwili obecnej 40 takich samolotów. 
Arabia Saudyjska pragnęłaby tak­
że dostaw pocisków przeciwlotni­
czych Stinger i Hawk. Marzeniem 
rządu jordanii jest otrzymanie sa­
molotów F-16 lub F-20.

Niedawno sekretarz stanu Geo­
rge Shultz oświadczył publicznie 
“Jordania ma najwyraźniej prob­
lemy z zapewnieniem własnego bez­
pieczeństwa. Amerykańska pomoc 
byłaby więc usankcjonowana” W 
ubiegłym tygodniu redakcja “New 
York Times” otrzymała tekst ra­
portu opracowanego przez powoła­
ną przez Kongres komisję, której 
zadaniem było opracowanie budże­
tu pomocy dla zagranicy na przy­
szły rok fiskalny.

Komisja zarekomendowała po­
moc wojskową dla Jordanii i Arabii 
Saudyjskiej. W wyjaśnieniu swoje­
go stanowiska członkowie komisji 
stwierdzają, że Izrael jest “uzbro­
jony po zęby” w najnowocześniej­
szą broń amerykańską  jest w stanie 
obronić się przed potencjalnym 
atakiem państw arabskich. Prezy­
dent Reagan jest zwolennikiem te­
go aby Arabia Saudyjska i Jordania 
otrzymały dostawy broni.

Również Departament Stanu i 
Pentagon wyraziły na to zgodę. 
Uważają one, że pomoc dla tych 
dwóch krajów leży w interesie 
Stanów Zjednoczonych.

Z ostatnich doniesień wynika jed­
nak, że dostawa samolotów zosta­
nie usunięta z programu pomocy z 
powodu nacisku ze strony wpływo­
wego proizraelskiego lobby.

Obecna ekipa w Białym Domu od 
samego początku stara się o za­
pewnienie pomocy militarnej dla 
Arabii Saudyjskiej i Jordanii. Se­
kretarz obrony Caspar Weinberger 
od roku 1982 jest zwolennikiem 
“wyważenia” amerykańskiej poli­
tyki na Bliskim Wschodzie.

Sprawa dostarczenia Arabii Sau­
dyjskiej samolotów bojowych zain­
teresowała ponownie Washington w 
1984 r. kiedy to Irańczycy zagrozili 
zbombardowaniem saudyjskich pól 
naftowych. Prezydent zatwierdził 
wtedy pomoc w postaci dostaw po­
cisków stinger i tankowców powie­
trznych KS-10 (do uzupełniania pa­
liwa samolotów bojowych w powię- 
trzu).

Dostawa dotarła do Arabii Sau­
dyjskiej 30 maja. W sześć dni póź­
niej saudyjskie samoloty (amery­
kańskiej produkcji) F-15, które za­
tankowały paliwo w powietrzu (z 
KC-10) naprowadzone na cel przez 
system AWACS zestrzeliły dwa irań­
skie myśliwce, które naruszyły ob­
szar powietrzny kraju. Od tego cza­
su irańskie samoloty trzymają się z 
daleka od tego rejonu.

Raport przedstawiony Kongreso­
wi podkreśla, że obrona Półwyspu 
Arabskiego przed atakami wroga 
nie jest możliwa bez Arabii Saudyj­
skiej i wojsk amerykańskich korzy­
stających z jej baz. Oczywiste jest 
również, że pokój pomiędzy Izrae­
lem i jego sąsiadami nie jest moż­
liwy bez pomocy Jordanii.

Od wielu lat prezydent Reagan 
stara się o wzmocnienie Jordanii i 
Arabii Saudyjskiej, jego wysiłkom 
sprzeciwia się proizraelskie lobby. 
Wydaje się, że i obecnie stanie się 
tak jak poprzednio.

Amerykańska polityka na Bli­
skim Wschodzie nie jest formowana

Jaruzelski ante portas! Przybędzie 
do Nowego Yorku i nikt nie jest w 
stanie mu w tym przeszkodzić. To 
prawda pierwsza i najoczywistsza.

Towarzysz generał pojawi się na 
forum ONZ jako dobrotliwy, choć 
nieco surowy, Ojciec Narodu. Zbaw­
ca, rzec by można.

Kpiny? Otóż nie. Tu i ówdzie odzy­
wają się głosy nawołujące przywód­
ców Polonii wolnego świata do spot­
kania z generałem i ubicia z nim 
jakiegoś, bliżej niesprecyzowanego, 
interesu. By nie być gołosłowym po­
wołam się na list do redakcji “No­
wego Dziennika” opublikowany tam­
że 15 sierpnia.

Józef K. sugeruje w nim, by “. . . 
przywódcy Polonii Amerykańskiej 
spotkali się z gen. Jaruzelskim celem 
przedyskutowania problemów poli­
tycznych interesujących obie stro­
ny ...”

Zastanówmy się, jakiż to problem 
polityczny może obie strony intere­
sować.

Polonii Amerykańskiej, czemu da­
wała ona wyraz w niejednym oświad­
czeniu KPA, zależy na pełnej demo­
kratyzacji życia politycznego w Pol­
sce, na poprawie stanu gospodarki 
i zaopatrzenia ludności, na czym z 
kolei ekipie Jaruzelskiego nie zależy 
zupełnie.

W Polsce dzieje się źle. Oto na 
plenarnym posiedzeniu PAN prof. 
Edward Lipiński, jeszcze z tegoż PAN 
nie usunięty (być może ze wzglę­
du na podeszły wiek—96 lat), powie­
dział, że nauka polska przeżywa osta­
tnio coraz wyraźniejszy upadek, czego 
skutkiem może być wkrótce zrówna­
nie z poziomem reprezentowanym 
obecnie przez naukę czechosłowacką 
skutecznie zdeptaną po roku 1968.

Óto zgodnie z tajnymi protokołami 
NIK i badaniami Instytutu Ekono­
miki Uniwersytetu Jagiellońskiego w 
Krakowie, straty spowodowane złą 
jakością wyrobów powszechnego uży­
tku sięgają % dochodu narodowego.

Oto okazuje się, że w Polsce istnie­
je najwyższe w Europie stężenie 
tlenków siarki, najwięcej też jest tzw. 
“kwaśnych deszczów.” Jak wykazały 
badania, 42% tych zanieczyszczeń po­
chodzi z polskich fabryk. Resztę “do- 
syłają” nam ZSSR, CSRS i NRD.

Oto pod koniec roku 1984 brakowało 
połowy, a w niektórych grupach asor­
tymentowych aż 66% najpotrzebniej­
szych lekarstw (1,900 pozycji zawiera 
Urzędowy Spis Leków). Spośród 121 
zamówionych za granicą dostąpna 
była na rynku %.

Władze PRL przeznaczyły w roku 
1985 na cel zakupów najpotrzebniej­
szych medykamentów $85 min, zaś 
na tzw. “program operacyjny” (pro­
dukcja i zakupy wyposażeń farmaceu­
tycznych i medycznych oraz instalacji 
sanitarnych) $140 min, a więc ledwie 
$5 min więcej niż w krytycznym roku 
ubiegłym.

Brakuje przede wszystkim witamin 
(Vibovit, Visolvit, wit. C), płynów 
infuzyjnych, oraz leków koniecznych 
przy schorzeniach krążeniowych. Zre­
sztą żaden to cud, skoro od lat brakuje 
stale 300-400 pozycji. Program popra­
wy zaopatrzenia w leki jest niezwykle 
“ambitny.” Zakłada on mianowicie 
poprawę zaopatrzenia o 6%, podczas 
gdy braki wzrosły od roku ubiegłego 
ol2%.

W aptekach brakuje preparatów zio­
łowych, środków do pielęgnacji nie­
mowląt. Nie ma zupełnie środków 
opatrunkowych, igieł i strzykawek 
jednorazowych (także insulinowych).

Brak preparatów nasercowych i wą­
trobowych, zwykłych plastrów i waty, 
nie ma 50% antybiotyków, a lek o 
nazwie Denol, stosowany przy owrzo­
dzeniu żołądka, kosztuje na czarnym 
rynku 12 tysięcy złotych....

Przeciętne wynagrodzenie mie­
sięcznie (Łącznie z wszystkimi dodat­
kami, jak np. rekompensaty) wynosiło 
w pierwszym półroczu br. 19,943 zł, 
przeciętna emerytura 9,202 zł, renta 
rolnicza 6,058 zł (wszystko w skali 
miesięcznej), co jest szczególnie ude­
rzające w zestawieniu z cytowaną 
powyżej cena Denolu i innymi cenami 
czamorynkowymi.

Kilogram masła kosztował w kwiet­
niu br. nieco powyżej 550 zł, gęś 1,400 
zł. Nieosiągalna na rynku herbata 
lepszych gatunków jest droższa w ob­
rocie czamorynkowym o 76%, cukier 
o 84%, czekolada o 90%, a kakao o 
127%od cen ustalonych przez PKC 
(Państwową Komisję Cen).

W grupach artykułów niespożyw- 
czych najwyższe marże spekulacyjne 
uzyskują rajstopy (97%), pralki auto- 

przez rząd w Washingtonie i interes 
Stanów Zjednoczonych tylko przez 
obce państwo występujące we 
własnym interesie.

matyczne (37%), samochody Fiat 126p 
(77%). Do zestawu meblowego o cenie 
detalicznej 87,000 zł dopłaca się “do­
browolnie” około 30 tysięcy. . . .

Tymczasem w kraju jest coraz brud­
niej. Stan sanitarny kraju staje się 
przerażający. I nie ma w tym winy 
obywateli, skoro zupełną znieczulicą 
opanowane są władze, wykazujące 
irytujący brak reakcji na niechlujstwo 
panujące na dworcach, ulicach, w ki­
nach, urzędach, lokalach gastrono­
micznych czy pomieszczeniach firm 
przemysłu spożywczego.

Przerażająca jest sytuacja mie­
szkaniowa społeczeństwa, a szczegól­
nie młodego pokolenia. Z informacji 
Departamentu Inwestycji Budownic­
twa i Transportu GUS wynika, że 
budownictwo uspołecznione przekazało 
w ciągu 7 miesięcy br. 53,500 mie­
szkań, a więc o 10,600 mniej niż w 
analogicznym okresie roku ubiegłego.

Zadania planowe wykonano więc w 
40.8% (zakładano oddanie 130,000 mie­
szkań).

W rozpoczętym właśnie roku szkol­
nym uczniowie nie będę mieli pięciu 
i pół miliona podręczników. Najwięk­
sze braki dotyczą uczniów klas ósmych 
(a więc kończących szkoły podsta­
wowe i stających przed perspektywą 
zdawania egzaminów wstępnych do 
szkół średnich), którzy zostali pozba­
wieni podręczników aż z pięciu przed­
miotów.

Klasy piąte nie będą miały książek 
do matematyki i historii (ta ostatnia 
dziedzina jest traktowana szczególnie 
po macoszemu).

A przecież drukuje się w PRL wiele. 
Zresztą nie tylko w PRL. W ostatnim 
tygodniu agencje doniosły o wydaniu 
“dzieła” M. F. Rakowskiego o “Soli­
darności” w... RFN, oraz o wydaniu 
przemówień Jaruzelskiego w Bułgarii.

Nic dodać, nic ująć.
Zeszyty podrożały (w ciągu roku) 

o 300%. Papieru nie ma ani na lekar­
stwo — także papieru pakowego. Na 
wspomniane podręczniki brakuje 20 
tys. ton papieru zużytkowanego bez­
trosko na kampanię wyborczą, która 
i tak zostanie przeprowadzona sposo­
bem ustalonym i żadnej propagandy 
nie wymagającym.

W prasie krajowej są przecież jed­
nak bardziej optymistyczne doniesie­
nia. Oto okazuje się, że wakacyjny 
wypoczynek dzieci i młodzieży można 
uznać za udany, bowiem: “.. . pogoda 
nie była najgorsza, a opłata za kolonie 
tylko w nielicznych przypadkach prze­
kroczyła pułap 20,000 zł....” Ładnie 
to brzmi, prawda? Szczególnie w ze­
stawieniu ze średnią płacą miesięczną.

Polska rokrocznie (to wartość pod­
stawowa średnia) produkuje 40 min 
ton ziemniaków. Społeczeństwo zjada 
z tego 5 min ton. Około miliona ulega 
przerobowi na krochmal, płatki, wódkę 
Up. 6 min przeznacza się na sadze­
niaki, a 22 min zjadają zwierzęta 
hodowlane. Razem daje to 34 min ton.

Co się dzieje z resztą? W statystyce 
nazywa się to “stratami magazyno­
wymi” czyli po prostu idzie w błota...

Znaczną część naszych czytelników 
zainteresuje zapewne fakt, że trans­
atlantyk “Stefan Batory” dożywa 
swych ostatnich dni. Za dwa lata musi 
być ostatecznie wycofany z obiegu, a 
na następny statek pasażerski Pol­
skich Linii Oceanicznych nie stać.

I nie będzie rejsów polskim stat­
kiem do Polski.

Celowo nie piszę w tym krótkim 
opracowaniu o sytuacji ludzi, którzy 
znaleźli się w opozycji 1 jako tacy 
są przez ekipę rządzącą w PRL tępieni 
szczególnie zaciekle. Wydaje mi się, 
że los przeciętnego obywatela też 
mówi wystarczająco wiele.

A więc powitajmy “takiego” ojca 
narodu jak na to zasługuje. A zasłu­
guje, moim skromnym zdaniem, na 
postawienie przed sądem. Tyle, że nie 
w PRL, gdzie już sądzono i Jarosze­
wicza i Gierka. Powitajmy. Ojcu na­
rodu należy się to.

Opłaty Za Studia 
Podrożeją

Studenci uczący się obecnie na 
wyższych uczelniach, jak też ich ro­
dzice powinni liczyć się z faktem, że 
koszty studiów wzrosną w latach 
1985-86 przeciętnie o siedem pro­
cent.

Informacja ta wynika z badań, 
jakie zostały przeprowadzone przez 
“College Board,” a objęły ponad 
3,000 instytucji naukowych.

Całość kosztów za studia, a więc 
opłaty na rzecz uczelni, koszty 
książek, mieszkanie i utrzymanie, 
jak też wydatki na komunikację 
wynoszą przeciętnie, w czterolet­
nich uczelniach publicznych $5,314, a 
$9,659 na uczelniach prywatnych.

Koszty nauki w dwuletnich uczel­
niach publicznych wzrosną do $3,627.



"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 2-3 Po Pot.

CHET GULIŃSKI SHOW 
NIEDZIELA

9-10 Rano WYŁO 540 KC
10 Rano do 1 Ppt. WOPA 1490 KC 

SOBOTA
2-3 Ppt. WTAQ 1300 KC
4-5 Ppt. WTAQ 1300 KC

Chat Guliński. Dyr. Programów

"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 
Stacja WCEV 1450 KC

W Każdy 
Czwartek i Piątek 6:30-7:00 Wiecz. 

Kierownik 
BRONISŁA W ZIELIŃSKI 

Anonser 
JÓZEF ZIELIŃSKI
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
7YGMUNTP RORIN —

WIDZEW NOWYM LIDEREM 
W EKSTRAKLASIE

Jeszcze na tydzień przed między­
państwowym meczem o mistrzo­
stwo świata pomiędzy Polską i Bel­
gią, zakończonym wynikiem remi- 

lec. Wygrali ostatecznie 1:0 po me­
czu, który obfitował — jak podaje 
polska agencja prasowa — w wiele 
fauli. Gola strzelił z rzutu wolnego 
Smolarek, który jednak nie był tym 
razem bohaterem spotkania. Zda­
niem sprawozdawcy PAP, Smolar­
kowi należała się żółta kartka za 
złośliwy faul. Po jego wejściu, gro­
źnej i bolesnej kontuzji kolana doz­
nał Roman Gruszecki. Poszkodo­
wanego zniesiono z boiska na no­
szach.

15:43,62 ustanowiła rekord Polski 
na dystansie 5 km.

★ ★ ★
Czechosłowacki chodziarz Jozef 

Priblianec uzyskał podczas za­
wodów w Bańskiej Bystrzycy naj­
lepszy na świecie wynik w chodzie 

10 km po bieżni z czasem 
38:02,60. Poprzedni najlepszy rezul­
tat na tym dystansie należał do za­
wodnika Niemiec Wschodnich Ro­
landa Wiesera — 38:54,30.

★ ★ ★
Podczas mityngu lekkoatletycz­

nego w Zabrzu, w którym startowa­
ło ponad 350 zawodników, najlepszy 
wynik osiągnął w biegu na 110 m pł 
— Romuald Giegel z Górnika Za­
brze, który wygrał swoją konku­
rencję czasem 13.75 sek. Drugi na 
mecie Krzysztof Piątek z AZS 
Wrocław osiągnął 13.92.

★ ★ ★
NAJLEPSI

POLSCY TYCZKARZE

sowym, nowym liderem w ekstra­
klasie polskiej został Widzew Łódź, na 
który ma lepszą różnicę bramek od 
Ruchu Chorzow.

Widzewiacy namęczyli się w me­
czu z beniaminkiem — Stalą Mie-

Dotychczasowy lider Ruch Cho­
rzów prowadził już 2:0 z Pogonią w 
Szczecinie. Ostatecznie zremisował 
jednak 2:2. Bramek padło na ogół 
dużo. ŁKS niespodziewanie łatwo 
rozprawił się na wyjeździe z Zagłę­
biem Sosnowiec, wygrywając aż 
4:0. W tym samym stosunku Gór­
nik Zabrze wygrał z Bałtykiem Gdy­
nia.

Znów najlepszy na boisku był 
Waldemar Matysik. Andrzej Iwan 
doznał kontuzji. W sumie w VII ko­
lejce, którą obejrzało ok. 120 tys. 
widzów padły 22 bramki. A oto po­
szczególne wyniki:
Górnik Zabrze — Bałtyk 4:0
Zagłębie S. - ŁKS 0:4
Motor Lublin — Śląsk 2:0
Lech Poznań — Górnik Włb. 2:2 
Lechia GKS Katowice 0:0
Pogoń Szczecin — Ruch 2:2
Widzew — Stal Mielec 1:0

Po VII kolejce rozgrywek w eks­
traklasie tabela wygląda jak niżej:

1 Widzew
2. Ruch

11: 3
11: 3

11— 4
13— 7

ł Górnik Z. 10: 4 22— 8
4- Legia 10: 4 13— 8
5. Lech 8: 0 8— 6
6. ŁKS 7: 7 11—10
T. Górnik W. 7: 7 10— 9
*■ Pogoń 7: 7 9-11
8. Zagłębie 8. 7: 7 9—14

10. Śląsk 0: 8 11—11
11. 8tal 8: 8 7— 7
12. Katowice 5: S 8—11
Ił Baltvk 5: 9 8—15
14. Zagłębie L. 4:10 3— 8
IS. Lechia 4:10 7—13
IŁ Motor 4:10 6—14

* 4 *

TADEUSZ ŚLUSARSKI 
WYGRAŁ W RICCIONE

Podczas mityngu lekkoatletycz­
nego we włoskiej miejscowości 
Riccione konkurs skoku o tyczce 
wygrał Tadeusz Ślusarski, wyni­
kiem 5,30 m. Drugie miejsce z ta­
kim samym rezultatem zajął Ame­
rykanin Brad Pursley.

W skoku w dal Larry Myricks 
(USA) osiągnął odległość 8.17 m. 
Greg Foster (USA) przebiegł 110 m 
pł w czasie 13.33 sek. Drugie miejs­
ce zajął Tony Campbell — 13,57 a 
trzecie Sam McCoy (wszyscy USA) 
— 13,60. Bieg na 200 m wygrał Cal­
vin Smith (USA) — 20.62 przed Wło­
chem Carlo Simionato — 20,63.

★ ★ ★
Podczas lekkoatletycznych za­

wodów w Sopocie Wanda Panfil 
(Lechia Tomaszów) wynikiem — 

Obecnie do grona naj lepszych tycz- 
karzy należą następujący zawodnicy:

5.78 m — Władysław Kozakiewicz 
(Bałtyk Gdynia) 1983 r.

5.70 m — Tadeusz Ślusarski (Skra 
Warszawa) 1983 r.

5.70 m — Marian Kolasa (Bałtyk 
Gdynia) 1985 r.

5.60 m — Mariusz Klimczyk (Za­
wisza Bydgoszcz) 1980 r.

5.60 m — Ryszard Kolasa (Bałtyk 
Gdynia) 1985 r.

5.55 m — Zbigniew Radzikowski 
(Lechia Gdańsk) 1982 r.

5.55 m — Zdzisław Panasiuk (Skra 
Warszawa) 1984 r.

5.50 m — Wojciech Buciarski 
(Legia Warszawa) 1975 r.

★ ★ ★
BEZPIECZEŃSTWO 

NA RÓŻNYCH STADIONACH 
Dostatnio Austria, Belgia, Gre­

cja, Holandia, Dania i W. Brytania 
podpisały w Strasburgu konwencję 
w sprawie bezpieczeństwa na sta­
dionach piłkarskich w Europie. 
Konwencja przewiduje, iż we wszyst­
kich krajach, które przyjmą doku­
ment, przedsięwzięte zostaną spe­
cjalne środki bezpieczeństwa na. 
stadionach sportowych.

Zobowiązuje ona do ścisłej kon­
troli sprzedaży biletów, rozmiesz­
czenia oddzielnie na stadionach ki­
biców rywalizujących ze sobą dru­
żyn, zakazu sprzedaży alkoholu na 
terenie obiektów sportrowych oraz 
wnoszenia na stadiony broni palnej, 
petard i środków zapalających.

★ ★ ★ 
PIĘCIOBÓJ NOWOCZESNY 
Mistrzem świata w pięcioboju 

nowoczesnym został Węgier Attilla 
Mozser. Uzyskał on 5525 punktów. 
Drugie miejsce zajął broniący mis­
trzowskiego tytułu Anatolij Staro­
stin (ZSSR) — 5505 pkt., trzecie Igor 
Szwarc (ZSSR) - 5362 pkt.

Najlepszy z Polaków — Maciej 
Czyżowicz był 17 z 5006 pkt., Sła­
womir Kopeć 22 z 4948 pkt., a Janusz 
Peciak był dopiero 25 z 4880 pkt.

Drużynowym mistrzem świata 
został zespół ZSSR — 16069 pkt., 
przed Węgrami — 15515 pkt., Wło­
chami —15483 pkt i Francją —15381 
pkt. Polska zajęła dopiero piąte 
miejsce z 14834 pkt.

HOLLYWOOD—Gwiazda koszykówki, mający 7 stóp wzrostu 
Patrick Ewing wraz z Emanuelem Lewisem znacznie mniej­
szą gwiazdą komedii telewizyjnej “Webster”. (UPI)

Politycy Lubią Słodycze

fillbanii
WOMIN S MEDICAL CtNTtU J

który jest specjalistą 
zakaźnych, stwierdził, 
przed zarażeniem się

od 
iż 
w

Polska Książka 
w Polskim Domu

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

MÓWIMY PO POLSKU

WCEV* GŁOS POLONU 14kl50 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP.
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Aucycji 

JÓZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA

Pierwszym znanym, choć z pe­
wnością nie pierwszym w ogóle po­
litykiem, który zasłynął jako mi­
łośnik słodkości był dowódca rzym­
skich legionów, Lukullus. Generał, 
który poprowadził Rzymian prze­
ciwko Mitridatesowi w bitwie pod 
Cyzicus (73r.pne.) tak ochoczo roz­
rzucał wśród żołnierzy słodkie sma­
kołyki i łakocie, że aż utworzono od 
jego imienia nowe określenie: lu- 
kullusowy czyli rozrzutny. Zyskał 
tym sobie Lukullus wielką estymę 
wśród legionistów.

Od królowej brytyjskiej Elżbiety 
I począwszy aż po Ronadla Reaga­
na, koronowane głowy i mężowie 
stanu w swym zamiłowaniu do 
słodyczy nie różnili się wiele od 
przeciętnego człowieka.

George Washington, dajmy na to, 
mimo swej sławnej sztucznej sz­
częki uwielbiał lukrowane orzeszki. 
Ojciec Narodu Amerykańskiego za­
jadał się nimi w gigantycznych iloś­
ciach wbrew schorzeniu zębów, 
które doprowadziły go do totalnej 
ekstrakcji już w wieku 22 lat.

Jego nieposkromiony apetyt na 
słodycze mógł — jak ktoś żartobli­
wie zauważył — skłonić Washingto­
na do ugody z Anglikami. Tuż przed 
wybychem Rewolucji późniejszy I 
prezydent USA zamawiał słodycze 
z. . . Londynu.

Podniebienie Tomasza Jefferso­
na było równie wyszukane — za­
chwycał się egzotycznymi czekola­
dami sprowadzanymi z Europy. 
Andrew Jackson, którego plebej- 
skie gusta są powszechnie znane 
miał słabość, której na imię: dżem i 
jeżyny. Dla Teodora Roosvelta, 
zwiastuna nowego stulecia, była nią 
sacharyna. Dla Ronalda Reagana 
zaś — galaretka o smaku likie­
rowym lub kokosowym.

Tęsknota za czymś słodkim jest 
czasami objawem większego apety­
tu. Babe Ruth znakomity amery­
kański sportowiec — zajadał się 
słodyczami, ale poza tym jadał z 
rozkoszą wyszystko inne.

Podobnie prezydent William H. 
Taft, który ważył więcej niż Wa­
shington i Andrew Jackson razem 
wzięci.

Pisarz i wydawca, Gloria Stei­
nem, która zwykła jadać z umia­
rem, potrafiła przysiąść się do litra 
lodów i zjeść je w mgnieniu oka.

Rudolf Serkin, wybitny pianista 
przyznawał, że bardziej sobie ceni 
pudełko smacznych czekoladek niż 
butelkę wyśmienitego szampana. 
Zaś znakomity austriacki dyrygent, 
Karl Bohm nie tylko kochał miód, 
ale potrafił godzinami rozwodzić się 
nad jego zaletami. Duke Ellington 
słodził. . . Coca Colę.

Gen. Leslie Grovers, dyrektor 
Manhattan Project utrzymywał

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

GODZINA SŁONECZNA 
Halina Gramza 

Stacja WE DC 1240 AM 
7 Dni w Tygodniu 
8:30-9:30 Rano

725-0200
5086 N. ELSTON
Od Wtorku do Soboty: 

8 Rano — 4 Po Poł.

"POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE" 
Poniedziałek i Środa 
6:30 do 7 Wieczorem 

Sobota 6:05 do 6:30 Wieczorem 
Stacja WCEV 1450 AM

ADAM GRZEGORZEWSKI
Właściciel i Zarządca

DAUPHIN ISLAND, ALA.—Mieszkanka Dauphin Island w 
miejscu, które przed “atakiem” huraganu “Elena” było salo­
nem w jej domu. (UPI)

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedzielę 

Robert Lewandowski. Właściciel

Odroczony Proces
Proces b, kpt. SS oskarżonego o 

deportacje Żydów do Oświęcimia, 
został odroczony na czas nieokreś­
lony.

Hrabia Modest Korff lat 76 stanął 
w kwietniu br. przed sądem pod za­
rzutem wywiezienia 185 Żydów fran­
cuskich do obozu śmierci w Oświę­
cimiu między czerwcem i paździer­
nikiem 1942 roku, gdy stacjonował 
w Chalons-sur-Mame we wsch. 
Francji.

Ścigający przestępców wojen­
nych prawnik francuski Serge Klar- 
sfeld, który jest także współpowo- 
dem w sprawie Korffa, wystąpił z 
nowym oskarżeniem, iż w marcu 
1943 r. Korff pomagał deportacji je­
szcze 36 Żydów.

Obrona skorzystała z prawa do 
odroczenia procesu na podstawie, iż 
nie jest przygotowana do odpiera­
nia nowych zarzutów.

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
Niedziela: 7 do 8:30 Rano 

Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 

MSZĄ ŚW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Tel. 588-7476

NIEOCZEKIWANA CI AZ A?
Nie wpadaj w rozpacz . . .

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiałe i Prawdziwe

Informacje o Moralnych, Fizycz­
nych i Psychicznych Konsekwen­
cjach Usuwania Ciąży.

AID FOR WOMEN
8 South Michigan

Suite 1300 • 621-1100

swą wagę w ścisłym reżimie. Do te­
go stopnia, że w sejfie, obok planów 
pierwszej bomby “A” przechowy­
wał pudełko czekoladek.

Czy wiecie Państwo w j aki sposób 
znakomita sporanistka Beverly 
Sills straciła w krótkim czasie 70 
funtów (33 kg)?.

“Nienawidzę słodyczy — mówi 
artystka — Nigdy nie jem nic słod­
kiego i nigdy nie kłamię”.

Jaka jest cena ulegania słodkiej 
namiętności?.

W czasach współczesnych jest nią 
kilka funtów nadwagi czy braki w 
uzębieniu. Problem żaden. Nie 
zawsze tak było.

Do największych łakomczuchów 
w historii, należy z pewnością kró­
lowa brytyjska Elżbieta I, która w 
sposób bezpardonowy lakceważyła 
wszelkie ostrzeżenia. Na wiele 
wieków przed jej rządami, lekarz 
Joannes Arculanus w swoich 10 za­
sadach utrzymania higieny jamy 
ustnej, przestrzegał przed jedze­
niem słodyczy i miodu. Królowa 
mimo wszystko do wskazań słynne­
go medyka nie stosowała się.

Oto jak opisywał ją pewnien 
Niemiec, który w XVI wieku odwie­
dził dwór brytyjski: “Jest bardzo 
dostojna, o twarzy pociągłej, po­
godnej choć pomarszczonej, oczach 
szparkich, sympatycznych, lekko 
haczykowatym nosie, wąskich 
ustach i. . . czarnych zębach”

(Opr. Na Pods. Newsweek)

Chicago (UPI) — Wydawca pis­
ma medycznego “Journal of the 
American Medical Association”, dr 
Bruce B. Dan udzielił — podczas 
wywiadu — wyjaśnień, dotyczących 
różnych, nieprawdziwych sądów, 
odnoszących się do AIDS, a pokutu­
jących w społeczeństwie.

Przede wszystkim dr Dan oświad­
czył, iż niemożliwością jest zaraże­
nie się tą chorobą w wyniku ug­
ryzienia przez komara lub podczas 
wykonywania normalnych czynno­
ści życiowych, takich jak jedzenie 
produktów, przyrządzonych lub po­
danych przez osoby cierpiące na 
AIDS, czy też poprzez podawanie 
ręki takim osobom lub ich całowa­
nie.

Dan, 
chorób 
obawy 
wyniku codziennych, zwykłych 
kontaktów wynikają z przekonania 
większości ludzi, o takim mecha­
nizmie przenoszenia chorób wiru­
sowych. Zapewnił on jednak, iż taką 
drogą nie łatwo jest nawet zarazić 
się grypą czy katarem, a jeśli cho­
dzi o AIDS, sprawa jest jeszcze 
bardziej skomplikowana.

Specjalista ten powołał się na 
fakt, iż nie zanotowano żadnych 
przypadków zachorowań na AIDS 
wśród członków rodzin ofiar tego 
schorzenia, ani też wśród lekarzy i 
personelu medycznego, którzy ciągle 
stykają się z pacjentami, cierpiący­
mi na AIDS. “Ci ludzie” — powie­
dział dr Dan — “jedzą, mieszkają i 
mają codzienny kontakt z ofiarami 
AIDS. My znamy tych, którzy mają 
AIDS i wiemy jak się nabawili tej 
choroby”.

Dr Dan podkreślił, że “wirus 
który wywołuje AIDS może być 
przeniesiony (do ustroju drugiego 
człowieka) tylko z krwią lub na­
sieniem męskim, a jeśli ktoś nie 
będzie miał kontaktu ani ze skażoną 
krwią ani skażoną spermą, szanse 
przeniesienia wirusa inną drogą są 
praktycznie do zaniedbania”.

Prosi o Pomoc
Celina Naruszewicz, wdowa wycho­

wująca samotnie troje małych dzieci 
zwraca się do rodaków z prośbą o 
pomoc. Po śmierci męża pracuje jako 
sprzątaczka w przedszkolu i utrzy­
muje swoją rodzinę. Dzieci są w wie­
ku: chłopiec 8 lat, a dziewczynki 7 i 4 
lata. Wszelką pomoc należy kierować 
na adres: 16-400 Suwałki, Ul. Curie 
Skłodowskiej 8/13.

Nie Ulegajmy Panice 
z Powodu AIDS

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormelian Dende OFMC, Dyrektor

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADA WANIA 

POLSKIE ROZMAITOŚCI 
Od Poniedziałku do Piątku 

w godzinach od 6 do 8 rano 
WVVX 103.1 FM 

Program prowadzi Zbigniew REN

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść z czasów brutalnego napadu 

Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta zaczerpnięta została ze źród­
łowych materiałów dotyczących kampanii polskiej z pamiętników uczest­
ników walk i wydarzeń oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy Pomian, który 
ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów opisuje najpierw działalność 
szpiegowską i dywersyjną Niemców zamieszkałych w Polsce, następnie sza­
leńczo bohaterskie walki z nieprzyjacielem nad Brdą, Wisłą i Bzurą, diabel­
sko podstępne prowadzenie przez Niemców wojny wreszcie masowe mordy 
ludności cywilnej i wywożenie tej do Niemiec.

Książka w ładnej mocnej oprawie płóciennej 
INWENTARZOWA WYPRZEDAŻ OBECNIE $ JUU 

(Kosztowała poprzednio $2.50) £■
Zamówienia wraz z należnością nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, III. 60646

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMY

Badacze są przekonani, iż wiru­
sem AIDS, znoszącym odporność 
organizmu na wszelkie choroby, 
można zarazić się tylko poprzez 
skażenie krwi (np. skażone strzy­
kawki) lub podczas stosunku płcio­
wego.

Dan zauważył również, iż nosicie­
lami wirusa AIDS (tak samo jak 
każdego innego) może być wielu lu­
dzi. Nosiciel nie odczuwa żadnych 
objawów choroby, ani też nie musi 
na nią w przyszłości zapaść.

Inny specjalista, dr Peter Drot- 
man z Ośrodka Epidemiologiczne­
go w Atlancie, częściowo rozwiał 
wątpliwości, dotyczące przenosze­
nia wirusa AIDS przez komary. 
Stwierdził on, iż jak dotychczas nie 
istnieją dowody, na to, aby zakaże­
nie odbywało się przy okazji ugry­
zienia przez tego owada.

Wypowiedź tę skomentował dr 
Dan mówiąc, iż “nie wszystko co 
wydaje się teoretycznie możliwe 
musi wydarzyć się w rzeczywistoś­
ci”.

Natomiast badacze z ośrodka 
medycznego w Massachusetts Gen­
eral Hospital określili jako nieuza­
sadnione, obawy jakoby AIDS moż­
na się było nabawić przy okazji 
szczepienia przeciwko żółtacze za- 
laźnej.

Personel szpitali ostatnio coraz 
częściej odmawia przyjęcia tego 
rodzaju szczepionki w obawie przez 
AIDS, ponieważ plazma, służąca do 
jej wyrobu, mogła być uzyskana z 
krwi pobranej od homoseksualistów 
— grupy najbardziej narażonej na 
AIDS.

Specjaliści z Massachusetts prze­
prowadzili badania 100 pracowni­
ków szpitala, uprzednio zaszcze­
pionych przeciwko żółtaczce. Ana­
liza krwi tych osób nie wykazała 
obecności wirusa AIDS, po 15 mii- 
siącach od daty szczepienia prze­
ciwko żółtaczce zakaźnej.

(A.O.)
“Zdrowe” Poglądy 
Pewnego Heglisty

W Kielcach odbywa się uparte i 
rzec można systematyczne burze­
nie zabytkowych budynków. Zbu­
rzono już stary browar i tzw. “Izbę 
Ogrodnika”, zabierano się do dal­
szych zaniszczeń, gdy Towarzystwo 
Historyków Sztuki doprowadziło do 
przeprowadzenia na ten temat w 
Muzeum Narodowym fachowej dy­
skusji.

Jednym z mówców był konserwa­
tor wojewódzki, który powołując się 
uczenie na Hegla oświadczył, że 
“rekonstrukcja zabytków to rea­
nimacja trupa” i że “narody gapią­
ce się w przeszłość mają puste ser­
ca”.

LEGAL NOTICE
Under the assumed name of Adolph & 
Sons Roofing with the place of busi­
ness located at 2642 W. Division, the 
true name and residence address of 
owner is

Adolph J. Marynowski at
2642 W. Potomac, Chicago, IL 60622 

File # K97113 

FT" 
i 1

WASHINGTON—Były prokurator 
generalny Griffin Bell podczas konfe­
rencji prasowej odpowiada na pytania 
dotyczące śledztwa w sprawie działalno­
ści firmy E.F. Hutton. (UPi)
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Rząd M. Thatcher 
Przeżył Szok

KWA THEMA, RPA—Uczestniczy pogrzebu jednej z ofiar' 
zamieszek. W pogrzebie wzięło udział 6000 osób. Policja oddała 
w powietrze strzały ostrzegawcze. (REUTER)

r *■

Posłanie z Kraju 
Do Ojca Św.

Amerykańskie Helikoptery 
Dla Iraku(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

słowa jednego z przedstawicieli so­
wieckiego ministerstwa spraw za­
granicznych, Władimira Susłowa).

Z kolei Brytyjczycy w Moskwie 
uważają, że reakcja Sowietów na 
rozwój wydarzeń jest “niepropor­
cjonalna” i “przesadna.” Chodzi o 
to, że każda ze stron żąda wydalenia 
takiej samej liczby osób, lecz Brytyj­
czyków w Moskwie jest znacznie 
mniej, niż Rosjan w Londynie.

Do tej pory W. Brytania w 
Moskwie 43 swoich dyplomatów, 
oraz 32 pracowników ambasady. 
Oprócz tego — 18 przemysłowców i 
14 dziennikarzy wraz z rodzinami. 
Natomiast Sowiety posiadały 236 
przedstawicieli na podobnych sta­
nowiskach w Londynie.

Zachodni dyplomaci dopatru­
ją się w reakcji Moskwy za­
ostrzenia stosunków z Zachodem. 
Wszystko wskazuje na to, że przy- 

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja, 
matka, babcia, prababcia nasza 
i siostra moja, śp.

Katarzyna Badzioch
(z domu Panek)

Członkini Klubu Zaborowian i Klu­
bu Par. Niedomice, po długiej cho­
robie, pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 13-go września, 1985 roku, o 
godzinie 3-ej po południu, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
dnia 17-go września, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego 
pnr. 5253 W. Fullerton Ave., blisko 
Lockwood, do kościoła św. Stani­
sława B. i M., msza św. o godzinie 
10-ej rano, a stamtąd na cmentarz 
św. Józefa, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni: 

Stanisław, mąż; Stefania z mężem: 
Władysławem Ziemba, Edward z 
żoną Dolores i Dorota z mężem 
Carl Stolt, dzieci; wnuki, wnuczki 
i prawnuczęta; oraz siostra w Pol­
sce ; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi Poterek
Tel. 237-6400 

wódcy sowieccy na Kremlu szykują 
się do akcji odwetowej, pomimo 
oficjalnych oświadczeń, pozornie 
nawołujących do złagodzenia na­
pięć między Wschodem a Zacho­
dem.

Premier W. Brytanii Margaret 
Thatcher wezwała wczoraj na roz­
mowę dwóch członków gabinetu, by 
przeprowadzić natychmiastową na­
radę w sprawie rewanżowej reakcji 
Moskwy.

Sekretarz spraw zagranicznych 
W. Brytanii Geoffrey Howe oraz 
sekretarz spraw krajowych Doug­
las Hurd, podjęli decyzję, ale jed­
nocześnie uzgodnili, że nie ujawnią 
niczego, co umożliwiłoby Związko­
wi Sowieckiemu uprzedzenie faktów.

Przypuszcza się, że decyzja W. 
Brytanii zostanie ogłoszona dzisiaj, 
przed czterodniową podróżą That­
cher do Egiptu i Jordanii.

Wprawdzie brytyjskie “Foreign 
Office” zaprzecza, że istnieje druga 
lista sowieckich dyplomatów, któ­
rzy zostali już wyznaczeni, jako na­
stępni do przymusowego wyjazdu z 
Londynu, ale źródła związane z całą 
sprawą potwierdzają, że W. Bryta­
nia przygotowuje się do kolejnej 
akcji pozbycia się sowieckich dy­
plomatów z kraju. W każdym razie 
dyskusja na ten temat.

Geoffrey Howe oświadczył, że 
sowiecka reakcja stanowi “bez cie­
nia wątpliwości, krok wstecz,” jeśli 
chodzi o wysiłki zmierzające do po­
lepszenia stosunków politycznych i 
handlowych Londynu z Moskwą.

Nie sposób ukryć, że rząd Wiel­
kiej Brytanii i premier M. Thatcher 
przeżywają wielki wstrząs.

Strajk Pracowników 
Bankowych w Brazylii

Sao Paulo, Brazylia (CSM) — W 
głównych centrach finansowych Rio 
de Janeiro i Sao Paulo zastrajkowa­
li pracownicy bankowi. Powodem 
konfliktu są pensje. Pracownicy 
głosowali za strajkiem we wtorek 
wieczorem, po tym jak pracodawcy 
odmówili podwyżki wynagrodzeń o 
118%. Żądania pracowników obej­
mowały również wyrównania wyna­
grodzeń co trzy miesiące zamiast, 
jak to praktykuje się obecnie—dwa 
razy do roku.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

Kościół katolicki w Polsce nie 
wypowiedział się ani za, ani przeciw 
wyborom 13 października, ale wiele 
mówi fakt, że ks. Prymas, kardynał 
Józef Glemp w towarzystwie kardy­
nałów Macharskiego i Gulbinowi- 
cza uda sią w tym samym czasie do 
Rzymu.

Zeznania Byłego 
Przywódcy 

Contras
Haga, Holandia. (CT, CST) - W 

ubiegły czwartek, podczas przesłu­
chań w Międzynarodowym Trybu­
nale, dotyczących zarzutów Nikara­
gui przeciwko Stanom Zjednoczonym, 
zeznawał były przywódca contras- 
partyzantów, zwalczających sandini- 
styczny rząd tego państwa.

Były przywódca contras, Edgar 
Chamorro zeznał, iż USA udzielały 
pomocy militarnej partyzantom, po­
mimo zakazów, wystosowanych przez 
Kongres oraz przez Międzynarodowy 
Trybunał. Oświadczył on również, 
iż CIA “nie zniechęcało partyzantów” 
do czynów ohydnych.

Dodał, iż oddziały partyzanckie 
często terroryzowały wieśniaków i 
zmuszały ich do wstąpienia w swe 
szeregi.

Departament Stanu USA zaprzeczył 
tym zarzutom. Stany Zjednoczone 
bojkotują — jak już informowano — 
sprawę, odbywającą się przed Mię­
dzynarodowym Trybunałem i uważa­
ją, iż został on użyty przez Nikaraguę 
jako “forum propagandy.”

Ujęto Zabójcę

Przywódcy Sikhów
Amritsar, Indie (CT) — Policja 

aresztowała przywódcę wojowniczo 
nastawionych studentów-sikhów 
pod zarzutem zamordowania umiar­
kowanego Harchanda Singh Lon- 
gowala trzy tygodnie temu.

Longowal był przedstawicielem 
umiarkowanych sikhów i człon­
kiem ich partii “Akali Dal.”

Studenckie ugrupowanie nosi na­
zwę “Federacja Studentaów Sikhów 
całych Indii.” Przewodniczący 
ugrupowania w tym rejonie kraju 
schronił się w Złotej Świątyni, świę­
tego miejsca sikhów. Tam został 
ujęty przez policję.

Ranjit Singh Brahmputra, sekre­
tarz generalny partii “Akali Dal” 
aresztowany dwa tygodnie temu 
pod zarzutem zabójstwa Longowa- 
la, został w środę zwolniony z aresz­
tu.

Dwie Bomby 
w Kopenhadze

Kopenhaga, Dania. (CT) — W 
niedzielę w nocy wybuchły w stolicy 
Danii dwie bomby przed sklepami 
w śródmieście. Właścicielami tych 
sklepów byli Żydzi.

Eksplozja spowodowała obraże­
nia 12 osób. Trzy osoby, w tym 
dwóch Algierczyków, zatrzymano 
na przesłuchanie____

Ośmiu Więźniów 
Ofiarami Morderstw
Huntsville, Texas (CSM) — W dru­

gim, największym w kraju więzieniu 
w Huntsville, zarządzono stan ostrego 
pogotowia i zabroniono więźniom 
opuszczania swych cel.

W ciągu ostatniego tygodnia zabito 
ośmiu więźpiów przy czym czterech z 
nich poniosło śmierć w ciągu doby 
z poniedziałku na wtorek.

Ogólnie liczba zabójstw w więzie­
niach w Teksasie wynosi w roku bie­
żącym już 26 ofiar, co jest pewnego 
rodzaju rekordem, w porównaniu z 
rokiem ubiegłym, kiedy to śmierć 
poniosło 25 więźniów.

W posłaniu odczytanym z murów 
jasnogórskiego klasztoru poświę­
cono także kilka zdań ks. Jerzemu 
Popiehiszce zamordowanemu pra­
wie rok temu przez trzech zbirów z 
MSW, oraz 230 więźniom polity­
cznym w PRL. “Pamiętamy, pa­
miętamy! ” — odpowiedziały na to 
rzesze zebranych, wśród których 
byli także rodzice zamordowanego 
Księdza.

W Warszawie działacze podzie­
mnej “Solidarności” dostarczyli 
dziennikarzowi UPI gryps przes­
łany z więzienia w Braniewie, gdzie 
przebywa 6 więźniów politycznych, 
a wśród nich ks. Sylwester Zych, 
skazany za udział w “zamachu” na 
życie sierż. Karosa, jedynej ze 
strony władz śmiertelnej ofiary 
stanu wojennego.

Więźniowie z Braniewa prowa­
dzą ograniczony strajk głodowy 
(spożywając od 13 sierpnia br. po­
siłki co drugi dzień) domagając się 
lepszych warunków bytowych, oraz 
przyznania im statusu więźniów po­
litycznych, na co, jak wiadomo, 
władze nie wyrażają zgody.

Aresztowano 
Podejrzanego 
o Morderstwo

Rzym (ST) — Policja włoska are­
sztowała w ubiegły weekend Walte­
ra Otisa Lane, lat 27 podejrzanego o 
zamorodowanie bankiera i jego żony 
1 lipca br. Otis, mieszkaniec 
przedmieścia Chicago Sauk Village 
znajduje się obecnie w więzieniu 
włoskim oczekując na ekstradycję 
doU.S. Podejrzany on jest o zamor­
dowanie bankiera z Blue Island 
Georgea V. Malmgrena i jego żony 
Raquel.

Otis porwał małżeństwo i zażądał 
okupu w wysokości 15 tys. doi. Po 
otrzymaniu od bankiera żądanej 
sumy, zamiast wypuścić swych za­
kładników zamordował ich.

Skuteczna Próba 
Silników Wahadłowca 

“Atlantis”
Przylądek Canaveral, Fla. (ST) — 

W ubiegły czwartek przeprowadzo­
no skuteczne próby motorów naj­
nowszego wahadłowca kosmiczne­
go “Atlantis”, który wyruszy w swą 
pierwszą podróż w przestrzeń kos­
miczną w dniu 3 października.

“Atlantis” zbudowany został ko­
sztem 1.1 miliarda doi. Skuteczna 
próba motorów rakietowych wa­
hadłowca trwała 22 sekundy.

Zlekceważono 
Wyniki Badań

Harrisburg, Pa. (CSM) —Zgodnie 
z raportem Korporacji Nuklearnej 
GPU, na rok przed wypadkiem w 
elektrowni atomowej Mile Island 
Unit 2 w 79 r., zaniedbano kontroli re­
zultatów około 200 przeprowadzonych 
prób bezpieczeństwa.

Raport jest wynikiem 15-miesięcz- 
nego dochodzenia prowadzonego pod 
kierownictwem Edwina H. Stier, by­
łego dyrektora Departamentu Spra­
wiedliwości oddziału New Jersey.

Został on sporządzony na zamó­
wienie GPU Nuclear Corporation.

Armia Kontroluje 
Przemysł Boliwii

La Paz, Boliwia (CT) — Nowy 
rząd prezydenta Victora Paz Estens- 
soro przekazał armii zarząd nad 
siedmioma “strategicznymi” ga­
łęziami przemysłu.

Strajk powszechny w Boliwii trwa 
już ponad tydzień. Strajkujący 
przemaszerowali spokojnie przez 
centrum La Paz.

Robotnicy boliwijscy protestują 
przeciwko zamrożeniu płac i wye­
liminowaniu przez nowy rząd pomo­
cy żywnościowej.

Waszyngton (UPI) — Stany Zjed­
noczone sprzedają Irakowi duże, 
dwudziestoosobowe helikoptery, 
które pierwotnie miały być przez­
naczone jako transportery dla 
wojsk irańskich. Przy czym Ame­
rykanie ostrzegają nabywców, że 
helikoptery te nie mogą być wyko­
rzystywane do celów wojskowych.

Niektórzy przedstawiciele władz 
amerykańskich uważają, że sprze­
daż 45 helikopterów przez ‘ ‘ Bell He­
likoptera Textron” w Fort Worth 
(Texas) jest łamaniem embarga 
nałożonego przez administrację US 
w związku z wojną w Zatoce Per­
skiej.

Informacje te podał * ‘Washington 
Post”.

Handel helikopterami wzbudził 
także zdziwienie Departamentu 
Obrony i Handlu, ponieważ helikop­
tery te łatwo mogą być wykorzy­
stane do celów militarnych, acz­
kolwiek oficjalnie przeznaczone są 
do zastosowania przez minister­
stwo rolnictwa Iraku.

Koszt irackiego zakupu szacuje 
się na wartość od 225 do 27$ mi­
lionów dolarów. Fakt ten wywołuje 
wrażenie, że Stany Zjednoczone 
faworyzują Irak, chociaż oficjalnie 
utrzymują, że są neutralne jeśli 
chodzi o trwający od 5 lat konflikt 
Iraku z Iranem.

Przeciwnicy handlu samolotami 
są przekonani, że wykroczeniem 
przeciwko zakazowi handlu bronią 
może być sprzedawanie jej której­
kolwiek ze stron w konflikcie 
irańsko-irackim, który przekształ­
cił się w regularną wojnę od wrześ­
nia 1980 roku.

Od czasu, kiedy Stany Zjednoczo­
ne nawiązały oficjalne stosunku z 
Irakiem w listopadzie 1984 roku (po 
17-letniej przerwie), starają się je 
systematycznie polepszać, przestrze­
gając jednocześnie Irak przed uży-

Dalsze Próby 
Reform w RPA
Johannesburg, RPA (CT) — Ko­

mitet rządowy wystąpił w czwartek 
z jeszcze jedną propozycją reformy 
systemu rządzenia w RPA.

Komitet zaproponował, aby pra­
wo zobowiązujące ludność murzyń­
ską do noszenia przy sobie dowodów 
osobistych zostało zniesione. Pro­
pozycja tą spotkała się z uznaniem 
białych przeciwników systemu 
apartheid, nie trafiła jednak do 
przekonania ludności murzyńskiej. 
W czwartek wieczorem nadal trwa­
ły zamieszki w Kapsztacie. W ciągu 
dnia zginęło z rąk policjantów sie­
dem osób.

W osiedlu murzyńskim Soweto, 
w pobliżu Johannesburga, policjan­
ci ranili białą nauczycielkę oraz 10 
jej uczniów. W pobliżu innej szkoły 
władze policyjne aresztowały 600 
uczniów bojkotujących zajęcia.

‘ ‘Jest to początek końca aparthei­
du”, oświadczyła Sheena Duncan, 
prezes organizacji Black Sash, sku­
piającej białe kobiety, które pro­
wadzą walkę z apartheidem. “Uwa­
żam, że pociągnięcie to ma na­
prawdę jakieś znaczenie. Nie jest to 
tym razem gra słów”, stwierdziła 
Duncan.

Helen Suzman, biała członkini 
parlamentu stwierdziła, że “jest to 
prawdopodobnie najważniejszy 
krok w okresie ostatnich 30 lat”.

Propozycja wyeliminowania do­
wodu osobistego obowiązującego 
Murzynów i zastąpienia go przez 
ujednolicony dowód dla wszystkich 
obywateli, wyszła od 18-osobowego 
komitetu doradczego ds. konsty­
tucyjnych, w skład którego wcho­
dzą członkowie wszystkich partii. 

Europejska Rakieta 
“Ariane”

—Niewypałem
Kourou, Gujana Francuska. (CT) 

—Władze tutejszego ośrodka kosmicz­
nego nakazały—w 9 minut po starcie 
—wysadzenie w powietrze rakiety 
“Ariane” wystrzelonej przez Euro­
pejską Agencję Kosmiczną.

Władze zmuszone zostały do podję­
cia takiej decyzji — po tym, jak ra­
kieta zboczyła z wyznaczonego toru 
i poczęła opadać, zagrażając obsza­
rom zaludnionym.

W ramach 15 startów “Ariane” 
dzisiejszy jej “niewypał” był już trze­
cim z kolei. 9 razy udało się wystrze­
lić rakietę skutecznie.

Świadkiem startu “Ariane” był, m. 
in., przebywający tu przelotnie w 
czasie swej podróży do Polinezji, 
prez. Francji Francois Mitterrand. 

ciem broni chemicznej w wojnie z 
Iranem.

Obecnie, — Stany Zjednoczone 
ostrzegły Irak, że jeśli samoloty 
amerykańskie użyte zostaną do 
celów wojskowych, niezgodnie z ich 
oficjalnym przeznaczeniem, to fakt 
ten może “w ogromnym stopniu 
naruszyć poprawę stosunków iracko- 
amery kańskich.

Przedstawiciele Departamentu Sta­
nu US oświadczyli jednakże, że 
obydwa rządy zdają sobie w pełni 
sprawę z tej sytuacji i samoloty bę­
dą użyte wyłącznie do celów cywil­
nych.

Ponieważ Federalny Zarząd Lot­
nictwa zaliczył wspomniane heli­
koptery do kategorii samolotów 
cywilnych, nie trzeba było załat­
wiać specjalnego pozwolenia na ich 
sprzedaż, czy oficjalnej zgody kon­
gresu US, uchylającej przyjęte prze­
pisy dotyczące eksportu broni.

Pierwszy helikopter tego typu zo­
stał zakupiony przez irackie mini­
sterstwo komunikacji i transportu 
w lipcu bieżącego roku.

Walki Milicji 
Chrześcijańskiej 
z Muzułmańską

Bejrut (UPI) — Sprzeczka wśród 
członków milicji chrześcijańskiej w 
ubiegłym tygodniu, przekształciła 
się w zaciekłą walkę uliczną. W 
wyniku walk pomiędzy oddziałami 
milicji chrześcijańskiej i muzuł­
mańskiej zginęły trzy osoby.

Walki uliczne zbiegły się w czasie 
z podjętymi przez przywódców 
chrześcijańskich i muzułmańskich 
przygotowaniami do podjęcia zai- 
nicjonowanych przez Syrię rozmów 
pokojowych.

Oddziały milicji chrześcijańskiej 
wydały oświadczenie stwierdzają­
ce, że jednostki jej odizolowały po­
łożoną we wschodnim Bejrucie 
dzielnicę Ashrafiyeh, tym samym 
kończąc walki wywolanesprzeczką.

Bejrut (UPI) — Władający języ­
kiem arabskim osobnik zatelefo­
nował do biur dwóch zachodnich 
agencji prasowych, oświadczając, 
że jeden z siedmiu porwanych w Li­
banie Amerykanów został uwolniony. 
Wiadomość ta nie została potwier­
dzona jednak ani przez władze 
amerykańskie ani też przez rodzinę 
porwanego.

Osobnik, który nie chciał ujawnić 
swego nazwiska, oświadczył, że pa­
stor Benjamin Weir został zwol­
niony w sobotę przez organizację is­
lamską Jihad. Weir jest pastorem 
kościoła prezbiteriańskiego. Został 
on porwany sprzed swego domu w 
maju 1984 r.

Czy Kahane 
Przestanie Być 

Obywatelem USA
Washington (UPI) — Rabin Meir 

Kahane oświadczył w ubiegły 
czwartek, przemawiając w Natio­
nal Press Club, iż być może zaosz­
czędzi on Departamentowi Stanu 
kłopotu pozbawiania go obywatel­
stwa amerykańskiego, bo — praw­
dopodobnie — sam będzie musiał 
zeń zrezygnować.

Oświadczenie to zostało przypu­
szczalnie spowodowane ostatnimi 
posunięciami Knessetu — parla­
mentu Izraela, którego Kahane jest 
członkiem. Knesset zatwierdził 
ustawę w myśl której każdy członek 
tego parlamentu, posiadający po­
dwójne obywatelstwo będzie zmu­
szony do wybrania obywatelstwa 
izraelskiego, w przeciwnym razie 
utraci swe miejsce w Knessecie. 
Ustawa ta ma wejść w życie jesie- 
nią.

Kahane oznajmił, iż zrzeknie się 
obywatelstwo USA z żalem, bo wła­
dze amerykańskie będą mu z pew­
nością utrudniać wjazd do USA.

Ponadto w swoim przemówieniu 
powtórzył — niejednokrotnie przed­
tem wygłaszane — kontrowersyjne 
poglądy, iż istnieją sprzeczności 
pomiędzy świecką demokracją i sy­
jonizmem, który stanowi ideologię 
Izraela.

Podczas wystąpienia Kahane, 
przed budynkiem Press Club prote­
stowało przeciw niemu około 50 
osób — głównie Żydów amerykań­
skich.

“Z pomocą Boga zostanę pre­
mierem Izraela i wtedy Arabowie 
będą wszędzie ale nie w tym pań­
stwie” — powiedział Kahane, któ­
rego partia Kach spodziewa się wy­
grać 11 miejsc w Knessecie.

REZOLUCJA ŻAŁOBNA 
KLUBU PAR. NIEDOMICE

Wszystkim członkom i znajomym naszego Klubu donosimy tę smutną 
wiadomość, że w dniu 13 września 1985 roku, zmarła w wieku lat 82 śp.

Katarzyna Badzioch
(z domu Panek)

Była ona jedną z najstarszych członkiń naszego Klubu Par. Niedomice.
Z głębokimi wyrazami współczucia dla męża Stanisława Badzioch, 

również długoletniego członka Klubu pozostają,

REZOLUCJA ŻAŁOBNA
KLUBU ZABOROWIAN

ŚP. Katarzyna Badzioch

CZŁONKOWIE I ZARZĄD 
PAR. NIEDOMICE

Okryci żałobą z powodu zgonu długoletniej członkini Klubu Zaboro­
wian wyrażamy głęboki żal w Klubie, bo utraciliśmy członkinię, która 
przez wiele lat nigdy nie oszczędzała czasu i pracy dla Klubu. A Rodzinie 
śp. Zmarłej ślemy głębokie współczucie.

Niech Jej Ziemia Lekką Będzie.
Cześć Jej Świetlanej Pamięci
Członkowie Klubu oraz zarząd proszeni są o zebranie się dziś, 16 

września, o godzinie 7-ej wieczorem, w kaplicy Poterek Funeral Home, 5243 
W. Fullerton Ave., w celu oddania ostatniej ziemskiej usługi członkini 
naszego Klubu.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

ZA ZARZĄD: Stanisław Gulik, prezes

Maria Guika-Reminiec
(z domu Colta)

(żona śp. Teodora Gulka i śp. Dominika Reminiec, 
matka śp. Antoniego Reminiec)

Członkini Korpusu Pom. #141 Weteranów Armii Polskiej i Bractwa Niewiast 
Różańca św. przy par. św. Jadwigi, po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 14-go września, 1985 roku, 
o godzinie 9:22 wieczorem, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś od godziny 4-ej po południu, do 9-ej 
wieczorem, a we wtorek, od godziny 2-ej po południu do 9-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 18-go września, o godzinie 9:00 rano, 
z zakładu pogrzebowego Colonial Funeral Home, pnr. 6250 N. Milwaukee 
Ave., do kościoła św. Jadwigi, msza św o godzinie 10-ej rano, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Stanisław (Helena) Reminiec, syn i synowa; Bronisława (Rajmund) 
Kamiński, córka i zięć; Anna Reminiec, synowa; 6 wnucząt i 8 prawnucząt; 
siostrzeńcy, siostrzenice, bratanki i bratanice w Polsce: wraz z całą 
rodziną. Zamiast kwiatów ofiary na mszę św. mile widziane.

Pogrzebem zajmuje się Colonial Funeral Home. Tel. 774-0366. i6,n

16830910



Właściciele Baru 
Zrezygnowali z Walki
Właściciele czynnej przez całą 

noc tawerny w Cicero zwrócili wła­
dzom miasteczka licencję upoważ- 
nającą do sprzedaży alkoholu. Po 
tym jak w dniu 22 czerwca zamor­
dowany został w Lounge (2421 S. 
Laramie) jeden z klientów, miesz­
kańcy Cicero domagali się zam­
knięcia lokalu.

We wtorek prezes Rady miaste­
czka Cicero, Henry Klosak oświad­
czył, że właściciele tawerny oddali 
licencję. Nie powiedział jednakże, 
czy zamierzają oni ubiegać się o 
nową — na otwarcie lokalu w innym 
miejscu.

Zabiła 
Narzeczonego

33-letnia kobieta, mieszkająca w 
zachodniej części miasta została 
oskarżona o zamorodowanie swojej 
sympatii.

Zabranojądo szpitala, po tym jak 
próbowała wspiąć się na drzewo z 
okna mieszkania na czwartym pię­
trze i spadała z wysokości 35 stóp.

Ofiarą zabójstwa dokonanego 
przez Francine Hughes został 39- 
letni Eugene Branson, zamieszkały 
przy 130 Parkside Ave.

Został on zakłuty na śmierć nożem 
kuchennym w czasie sprzeczki. 
Kiedy zaniepokojeni sąsiedzi zaczę­
li dobijać się do drzwi, Hughes usi­
łowała wydostać się z mieszkania 
przez okno.
Dobrze Wyekwipowani

Na liście stałych i najwierniej­
szych klientów Izby Wytrzeźwień w 
Zielonej Górze znalazł się personel 
tamtejszego szpitala psychiatrycz­
nego.

Jedna z gazet ironizuje że przy­
chodzą z własnymi kaftanami bez­
pieczeństwa. _____________

Crafts Now

7276
Crochet ripple topper of 
worsted in 3 colors 
neck down. Pat. 7276: 
Misses Sizes 8-14 incl. 
Send $3.00 plus 65$ 
postage, handling for 
each pattern.
Send to:
.lice Brooks Crafts, 263 

Reader Mail

Polish Daily Zgoda
62-12 Northern Blvd., Woodside, 
NY 11377. Print Name, Ad­
dress, Zip, Pattern Number.

’85 Needlecraft Catalog 
150 designs. $2 + 65$. 
Books $2.50 + 65$p&h. 
133-Fashion Home Quilting 
126-Thritty Crafty Flowers 
109-Sew + Knit (Tissue incl) 
103-15 Quilts tor Today

Alice Brooks

^-Poszukuj e Pracy

CRAFTS

MŁODY mężczyzna poszukuje pra­
cy. 489-2070.____________________
KUCHARZ z doświadczeniem po- 
szukuje pracy. 278-2627.

★ Pomoc Domowa

Gospodyni Domowa 
Z Zamieszkaniem

5 dni w tygodniu. Rodzina mieszka 
w Lincoln Park. 2 dzieci (8 i 10) plus 
pies. Sprzątanie, pranie, trochę goto­
wania. Niepaląca. Musi dobrze znać 
język angielski. Wymagane referen­
cje w USA. Własny pokój, łazienka, 
telefon.

Dzwonić: 935-9684
LIVE-IN LADY WANTED

To help care for 3 children. Must 
speak some English and love chil­
dren.
________Tel. 669-5830

POTRZEBNA kobieta do pracy 
domowej oraz opieki nad niepeł­
nosprawną fizycznie kobietą. Nieco 
angielskiego wymagane. 523-2746 
po5p.pł.
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A Domy z Interesem

★ Do Wynajęcia

299-0930

★ Przeprowadzki

Potrzebny Pierwszorzędny

Praca Żeńska

★ Naprawa TV

* Malowanie

★ Naprawy Lodówek

Domy

★ Kontraktorzy> Rozmaite

★ Praca Męska

z ★ AUTO

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

DO WYNAJĘCIA nowoczesne studio 
$295, nowy air cond., ogrzewane, 
piec, lodówka, pralka, suszarka. Lee 
Gurvey. 522-3900, 10 A.M.-6 P.M.

6 POKOI ogrzewane, nieumeblo- 
wane 2-gie piętro. $360 plus de- 
pozyt. 2307 N, Sawyer 339-8516.

PRZYJMĘ panią do wspólnego mie- 
szkania. $140. 539-7369 po 4-ej.

3 POKOJE wysoki basement, 
ogrzewany, $320 miesięcznie łącz­
nie z użytecznościami. Harlem- 
Irving. 282-6443, lub 867-6862.

KOMPLETNE urządzenie do sklepu 
delikatesowego w bardzo dobrym sta­
nie. 745-8900 od 7-9 wieczorem.

PRZEPROWADZKI - przewózki 
venem. 583-3619.

POTRZEBNY pracownik z doś­
wiadczeniem przy robotach sidin- 
gowych. 545-6312.

MALOWANIA, remonty — facho- 
wo, solidnie, tanio. 342-6701.

FACHOWE malowanie i tapetowa­
nie. 656-2292 lub 772-5290

POTRZEBNY mężczyzna do pracy 
przy fugowaniu z minimum dwu­
letnią praktyką. 282-3190.

BELMONT — Pulaski. 4 room - 1 
bedroom. Dec. 1st. $350. Call 11 AM. 
4 PM. 262-3844.

BELMONT — Pulaski, 2* 1/2 room 
studio apt. decorated. October 1- 
st. $285. Call between 11 AM-4 PM. 
262-3844.

EXPERIENCED A B Dick
I Teck printing machine operator. 
Dependable, outgoing. Quality prin­
ting a must. Call after 6 P.M.

658-7116

NAPRAWA i sprzedaż używanych 
lodówek i klimatyzatorów. Tanio. 
278-3411. 

4 BRMS. heated, wall-wall carpe- 
ting. 486-2280.

MALOWANIE, tapetowanie, małe 
remonty czysto, dokładnie. Tel.: 
477-3905.

MALUJEMY tapetujemy. 10 lat 
doświadczenia. 286-0864.

NAPRAWA telewizorów V.C.R., w 
waszym mieszkaniu. Bezpłatna 
wycena. Gwarancja. A. Gil. Tel.: 
966-5831.

TUCKPOINTING BY MARION 
Przyjmiemy od zaraz pracownika do 
rugowanie z doświadczeniem i wysoce 
wykwalifikowanego murarza. 
Ubezpieczenie dla ciebie i twojej rodziny 
oraz możliwość zatrudnienia w okresie 
zimy. 
299-0593

EXPERIENCED 
SPRING KICK PRESS 

SET UP MAN 
WANTED

Call 671 — 6600

NAPRAWA i sprzedaż VCR i TV.
Gwarancja. Inż. Rodecki, 278-4339.

PRZEPROWADZKI, przewóz towa­
ru, szybko, tanio i solidnie. O każdej 
porze dnia i nocy, dużym vanem. 539- 
273411 rano — 9 wieczór.

GOSPODYNIE INIANKI
z zamieszkaniem lub bez

Duże zarobki jeżeli prowadzicie auto 
zapłata jest wyższa. Angielski wyma­
gany. Obecnie mamy dużo wolnych" 
miejsc. Dzwonić do Dean.

998-1071

POTRZEBNY DOŚWIADCZONY 
TAPICER 
Pełen czas.

BRUSKI UPHOLSTERY
Des Plaines 824-4376

WINOGRONA
Concord, French i Hybrid 

Już zebrane, lub zbieracie sami. 
WSZYSTKIE GATUNKI JABŁEK 

MORRISON’S FARM 
East Red Arrow Hwy.

PAW PAW, MICH.
Zatelefonujcie wpierw jeśli chce- 
cie znacznie większe ilości.
(616 ) 657-4934 lub (616) 657-6115

PLUMBER NEEDED
2-3 days/week. $8.50/hour. Wheel­
ing. Retirees are also welcome to 
apply. English speaking. Call

398-1200

VAN DRIVER-BI LINGUAL 
ENGLISH-POLISH 
4 or 5 days a week. 
North Snore area.

Call 282-0333 between 6 PM-10 PM.

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy,—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Wlaśc.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

RESTAURANT & LOUNGE 
With 3 apts. up, on-going business 
with rental income to cover bldgs. 
Exp., or live where you work. Near 
Diversey and Central. Asking 
$225,000.

237-4901 4-7 P.M. 
Please reply in English

HARLEM & ADDISON 
BRICK 6 FLAT 

BY OWNER
GOOD INCOME

5 apts., 2 bdrms, 1 apt., 1 bdrm. 
Weekday 332-3762

Weekend 775-6504

POTRZEBNY LAKIERNIK 
SAMOCHODOWY

Oraz Blacharz Samochodowy 
Muszą mieć własne narzędzia 

5926 W. Grand Ave.
237-6600

MOUNT PROSPECT 
Ranch, 3 bedroom, 2 car ga­
rage — loaded with extras. 
$105,000.

394-1155 OR 259-3902

UPHOLSTERERS 
AND WOOD WORKERS 

MINIMUM 5 YEARS EXPERIENCE. 
SALARY OPEN. CALL ANNA ELIESE 

FOR APPOINTMENT.
628-1414

GOSPODYNI
Z ZAMIESZKANIEM 
4 dzieci. Musi dobrze goto­
wać, 6 dni w tygodniu $160. 
na tydzień. Proszę dzwonić 
w języku angielskim.

767-9245

LITE PACKAGING
& ASSEMBLY
(Long — Term)

Melrose Park area. 1st shift. Im­
mediate openings. Must speak, read 
and write english. Own transporta­
tion helpful.

675-0800
GREYHOUND TEMPORARY 

PERSONNEL INC.
Equal Opportunity Employer. No fee to applicant.

HOUSEKEEPER 
LIVE IN

6 days a week. English speaking. 
Gold Coast.
236-4168

1243 W. Victoria 
by Owner 

Priced righ. 
Appointments only.

Call 973-5693

NORTHWEST 
COMMUNITY HOSPITAL 

Is seeking congenial and capable 
persons to join our housekeeping 
department. Responsibilities will 
include cleaning of assigned work 
areas within hospital. Good com­
municationskills. Mon.-Sun. Relief/ 
on call. 7-3:30 P.M. Apply in person 
at NORTHWEST COMMUNITY 
HOSPITAL, Personnel Dept., 800 
W. Central, Arlington Heights, Ill.

BENDING ROW 
MACHINE OPERATOR 

& SET UP PERSON 
Must have minimum 3 years, expe­
rience on initial type machine. Rose­
mont area. Mr. Green 678-5600 

E.O.E. M/F

Open House Sat. Sun. 1.4, at

2126 N. Sayre
Galewood beauty, spotless, 4 br, 
marble wood-burning frplc, crptd 
throughout, custom drapes, kitch 
w/solid oak cabinets. Italian cera­
mic tile in kitch. and bath, 40’ 
above-ground swimming pool, lot 
50’x200’. Magnificent, will not last. 
Sold by owner. $108,900.

622-3827

DOŚWIADCZENI 
BLACHARZE SAMOCHODOWI 

Lakiernicy. Muszą mieć własne 
narzędzia. Natychmiastowe przy­
jęcia.

3741 Columbus Ave. 
Chicago, (Southwest Hwy) 

Tel.: 735-6700

UDZIELAM
KREDYTU 

BANKOWEGO 
Na Wszystkie roboty 

kontraktorskie
Opłata za przyznany kredyt 

10% wartości kontraktu 
625-8375

od 8 P.M.-10 P.M.

TRUCK MECHANIC
To work on all makes of truck. 
Good Pay. Steady job. Days. Com­
pany benefits. Diesel experience 
helpful. Some English needed. Ci­
cero area.

656-8316

SKLEP Z WĘDLINAMI
Dobrze prosperujący interes. 6039 W. 
North Ave., Oak Park. Możliwość pro­
wadzenia delikatesów, “fast food” lub 
sklepu spożywczego. Budynek szcze­
gólnie dobrze utrzymany. Musicie ko­
niecznie zobaczyć.
PIONEER REALTY 276- 2288 w j. ang.

MUSIC LESSONS
Guitar, Piano, Organ, Accordion, 
Keyboard.

$7.00 Lesson
Adults encouraged
2-9 PM. Mon.-Fri.

ACADEMY MUSIC 
5133 S. Kedzie. 436-9031 
Please Call in English

LEKCJE 
ANGIELSKIEGO

Od 30-go września 
do 21-grudnia 

THE SCHOOL FOR 
AMERICAN ENGLISH 

320 N. Michigan 
281-7496

KOBIETA
Do opieki nad pół inwalidą w jej 
domu. 24 godziny lub na godziny. 
Musi mieć doświadczenie i mówić 
po polsku i angielsku. Dzwoń po4: 30. 

442-7894 w jęz. angielskim

POTRZEBNA GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM 

Lekkie gotowanie. Musi mówić po 
angielsku. Własny telewizor i tele­
fon.

Dzwonić 525-5688 po 4 pm.

PRINTING
Excellent opportunity exists in our 
internal printing dept, for an individual 
with knowledge of AB Dick duplictor 
and related equipment. Single and dou­
ble color printing as well as camera and 
plate making experience a plus. Drivers 
license a must.
Standard of America Life Insurance Co. 
1 S. Washington Park Ridge 825-4455 

EEOfMF

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

STATE AUTO REBUILDERS 
AND SALES I

Największy na Polonii warsztat samochodów
Wyposażony w najnowsze urządzenia komputerowe. Spe- | 
cjaliści od napraw powypadkowych, ubezpieczeniowych, j 
Kupisz tu najlepsze auto dla siebie i dla rodziny. * " 

Z TYM KUPONEM 10% ZNIŻKI
2510 N. Linden Place 486-3359

DENTYSTA
Doświadczony w nowoczesnym ga­
binecie leczy bezboleśnie i uzupeł­
nia brakujące uzębienie.

NISKIE CENY ZA PRACE 
O WYSOKIEJ JAKOŚCI.

282-4020 

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

MECHANIK
Do Blacharki Samochodowej 

i Zderzaków
Północna dzielnica. Fabryka sa­
mochodów przyjmie kwalifikowa­
nego pracownika do blacharki sa­
mochodowej i zderzaków. Musi znać 
spawanie metodą o luku zwartym 
(MIG), posiadać własne narzędzia. 
Pełny etat, dzienna zmiana. Stała 
praca, w czystym bezpiecznym za­
kładzie. Musi znać j. angielski. 
Zgłaszać się osobiście od ponie­
działku do piątku, od 10 a.m.-3 p.m.

MALONEY MFG.
2640 W. Belmont Ave.

2 APT. BLDG.
3 bdrms, 2 baths in each. Full 
lasement. Some furniture inc- 
uded in price. Good income 
property. For more informa­
ion, call

862-7852

SPRAY PAINTER
& SET UP PERSON

Must have min. 3 years experience 
as a painter, paint equip., set up and 
maintenance. Rosemont area. Mr. 
Green 678-5600

E.O.E. M/F

Duże 1 sypialniowe mieszkanie 
Cicero — Addison 

Urządzenia, ogrzewane. Natych­
miastowe objęcie. $350 miesięcznie. 

WELTER & ASSOCIATES 
631-6388 w jęz. angielskim
Duże 2>/2 pokojowe studio 

Cicero — Addison 
Wydzielone miejsce na jadalnię, 
kuchnia. Ogrzewanie i urządzenia 
włączone. $290. Od 1-go październi­
ka.

Welter & Associates 
631-6388 w jęz. angielskim

SZEF
KUCHNI

Od zaraz. Dobre wynagrodzenie i 
warunki pracy. Tylko i wyłącznie 
osoby z wysokimi kwalifikacjami 
prosżone są o zgłaszanie się oso­
biście od 4-6 ppł.

1250 N. MILWAUKEE
JANITOR-SUPERVISOR

Full time evenings. Floor stripping 
experience necessary. Vicinity Ful­
lerton and Western. Must speak En­
glish. Also opening in Addison, Ill.

362-6940

WYNAJMĘ mieszkanie 4 pokoje. 
Ogrzewane $330 plus depozyt. 463- 
0830.___________________________

IRVING PK. - PULASKI 
Available Oct. 1 Studios and 1 bed­
room apt. $295 — $355. Heated. 
Clean building. Near Expwy. and 
“L”. Tel.: 929-6565.

HOTEL/RESTAURACJA 
MARRIOTT 

Mamy Dużo Pracy 
Przyjmujemy do Pracy 

Wspaniałe świadczenie (łącznie
ubezpieczeniem i zwrotem kosztów 
za naukę) .Podział zysków (profit 
sharing). Bardzo przyjemna atmo­
sfera. Możliwość wspaniałej ka­
riery. Zgłoś się zaraz na następują­
ce stanowiska. Stała praca: 
Piekarz/pomocnik piekarza. Kelner/ 
kelnerka do restauracji i sali ban­
kietowej. Do obsługi pokoi. Hostess 
— hostesa. Osoby do sprzątania 
stołów w restauracji (busepersons). 
Do sprzątania restauracji i kuchni. 
Gospodarz/Gospodyni. Do utrzyma­
nia terenów — praca tymczasowa. 
Kasjer/kasjerka do teatru. Ratow­
nik. Nadzorca do ośrodka rekre­
acyjnego. Oraz inne.

634-0100 Ext. 6142 
MARRIOTT'S 

LINCOLNSHIRE RESORT 
PERSONNEL DEPT. 

Road 21 Lincolnshire, Ill.
____________E. O. E. - M/F. H/V.____________

Full Time
JANITOR 

Morning hours 
DOWNERS GROVE OLYMPIC 

HEALTH CLUB 
6360 S. Belmont 

Downers Grove, Ill. 
Phone 963-5100

GENERAL FACTORY
Applications now being accepted 
at Jetson Midwest Mailers Inc.

5040 W. Ill Th. St. Oak Lawn 
________From 8 — 6 PM. _______

EXPORT PACKER, 
CRATER AND BOX MAKER 

WANTED
Must speak English. Apply in person 8 
A.M.-4 P.M.

D-C EXPORT
845 Lively Blvd. 

Wood Dale

______ 671-6115 w jęz. ang._______

2 EXPERIENCED 
PEOPLE NEEDED 

RUBBER/POLISHER 
Familiar with hand rubbed piano 
finishes. Also wood repairman, fa­
miliar with veneering, splicing, etc. 
Steady’work, hospitalization, paid 
vacation, retirement. Apply in per­
son at
HENDRICKS MUSIC COMPANY 

421 Maple Avenue 
Downers Grove, Illinois

See Andy_______________ 969-5082

FACTORY 
NEEDS 25 PEOPLE 

Itasca area
Immediate factory/warehouse openings, long-term. 
Must have own transportation, read and speak Eng­
lish. Promotion opportunities available.

882-3045
GREYHOUND TEMPORARY PERSONNEL. Equal 
opportunity employer. No fee to applicant.

3903 N. TRIPP
Studio i 1 sypialniowe mieszkania w 
cichym budynku z windą. $235-$280. 
łącznie z ogrzewaniem.
Po polsku 685-5933
Po angielsku 965-1884, lub 236-8628

Duże 1 sypialniowe mieszkanie 
CICERO-ADDISON 

Urządzenia, ogrzewane, Natych­
miastowe objęcie. $350 miesięcznie.

WELTER & ASSOCIATES
631-6388 w jęz. angielskim 
POKÓJ z używalnością całego mie- 
szkania kulturalnej pani. 736-6096. 
UMEBLOWANA czwórka, wysoki, 
słoneczny basement. Okolica Cum- 
berland-Belmont. 625-0583.

BUICK Century *78 rok, (silnik do 
remontu). Tel,: 772-5290._________
SPRZEDAM Buick ‘80, 6-ka, stan 

idealny. 794-0163 po 6-tej.

Beauty Operator 
Beginners welcome

Wed. Thur. Fri. & Saturdav. Must 
speak Polish and English.

House of Costa 
2836 N. Milwaukee 

Tel,: 342-4949 or 489-4482
PRZYJMĘ DO NAUKI 

MANIKURE, PEDICURE
Z minimalną znajomością języka an­
gielskiego. Proszę dzwonić między 
9-10 wieczorem. 247-7041

POTRZEBNY natychmiast stolarz. 
Musi mówić po Angielsku i po Pol- 
sku. Dzwonić do Marty. 863-3400.

USTAWIANIE I OPEROWANIE
Pionowych i poziomych zespołów 
maszyn C.N.C. Musi mieć 5 lat do­
świadczenia w ustawianiu. Znajo­
mość języka angielskiego nie konie­
czna

Pomoc Domowa
DOMESTIC SERVICE LTD

Potrzebne kobiety. Gospodynie 
domowe, opiekunki do dzieci, oraz 
do sprzątania domów. Minimalna 
znajomość języka angielskiego 
wymagana.

685-4977

LAKIERNIK SAMOCHODOWY
Musi mieć własne narzędzia. 

5926 W. Grand 
237-6600

BUILDING 
MAINTENANCE MAN 

Part time, for painting electrical, 
plumbing and general maintenance. 
English necessary. Belmont-Clark. 
$6.50 per hour.

935-9624
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Niepewny Los Największego 
Kontraktu Miejskiego

Mayor Harold Washington przy- 
rzekł podjąć w ubiegły piątek decyzje 
na temat zakrojonego na 119 min doi. 
największego w historii miasta kon­
traktu, dotyczącego budowy systemu 
wewnętrznej komunikacji na lotnisku 
O’Hare.

Jak wiadomo realizacja projektu 
napotkała wiele przeszkód natury 
prawnej i politycznej. W czasie wypo­
wiedzi udzielonej dla radia mayor 
powiedział, iż zasadniczym pytaniem 
w sprawie jest zagadnienie użytecz­
ności i potrzeby realizacji takiego pro­
jektu. W związku z tym Washington 
rozważa różne jego możliwości — 
zmodyfikowania planu, przełożenia 
terminu jego realizacji na późniejszy 
lub zupełnej z niego rezygnacji.

Jeszcze jednym wyjściem z sytuacji 
jest ogłoszenie nowego przetargu na 
kontrakt, ponieważ dotychczasowe 
oferty przeciwnicy mayora uznali za 
nieudane.

Od czasu swego powrotu mayor 
waha się co do udzielenia własnego

poparcia firmie francuskiej Matra, 
której przyznano kontrakt po otwarciu 
ofert przy zamkniętych drzwiach, w 
czasie spotkania zespołu przedstawi­
cieli najwyższych władz miejskich.

Washington oświadczył, że chce 
przestudiować proces dokonania 
wyboru oferty i zapoznać się bliżej z 
samym planem budowy.

Aiderman Edward Vrdolyak (10 
warda) przyrzekł zrobić wszystko, 
aby zablokować podpisanie kontraktu. 
Jeszcze na początku tygodnia złożył 
on rezolucję w Radzie Miejskiej, w 
której nawołuje do zarzucenia realiza­
cji projektu określając ją niepotrzeb­
ną, a projekt błędnym w swym założe­
niu.

W międzyczasie firma Westinghouse 
Electric Corp, uzyskała od sądu prze­
dłużenie terminu zawieszenia prawa 
podpisania kontraktu przez miasto z 
firmą Matra.

Jeszcze jedną przeszkodą w realiza­
cji projektu stanowi niechęć linii lotni­
czych do wydatkowania ponad 80 min 
doi. na ten cel.

Przełożono Termin Przyjęć 
Do Straży Pożarnej

Jesse Hoskins, miejski komisarz 
do spraw personelu podał do wiado­
mości, że zatrudnianie strażaków do 
chicagoskiej straży pożarnej będzie 
wstrzymane do czasu, aż wszyscy 
kandydaci — w liczbie 21,522, którzy 
zdali pomyślnie egzamin pisemny — 
przejdą sprawdzian sprawności fi­
zycznej.

Zarówno aldermani jak i kandydaci 
na strażaków zaniepokojeni byli tym, 
że sprawdzianowi fizycznemu pod­
danych będzie jedynie około 20 proc, 
osób, które zdały pomyślnie egzamin 
pisemny w dniu 15 czerwca.

Komisarz Hoskins oświadczył, że 
przy sprawdzianie sprawności fizycz­
nej wszyscy kandydaci traktowani 
będą jednakowo, niezależnie od ich 
płci czy rasy.

Hoskins powiedział, że będzie starał 
się doprowadzić do tego, aby Wydział 
Personalny miasta ustalił terminy 
przeprowadzania sprawdzianów, tak 
aby wszystkie zostały zakończone do 
dnia 31 grudnia.

W Poszukiwaniu 
Zaginionej Żony

Makler giełdowy ze Skokie, Alan 
Studnitzer, rozpoczął rozsyłanie 
10,000 ulotek po całym kraju, usiłu­
jąc odnaleźć swoją zaginioną od 6 
miesięcy żonę.

Mąż widział ją po raz ostatni 22 
lutego, około godz. 9:30 wieczorem, 
przed udaniem się na spoczynek. 
Rano 31-letniej Channie, matki 
trojga dzieci — nie było już w domu.

Tego samego dnia znaleziono jej 
zniszczony samochód w pobliżu 6500 
S. Lake Shore Dr., bez kluczyka w 
stacyjce.

Alan Studnitzer wynajął prywat­
ną firmę detektywistyczną, Special 
Operations Associates Inc., kiero­
waną przez byłego superintendenta 
policji chicagowskiej, Jamesa 
O’Grady, w celu pomocy w poszu­
kiwaniu żony.

Do chwili obecnej rozesłano już 
ponad 2 tyś. plakatów o zaginionej 
kobiecie po całym kraju. Jak poda- 
je jeden z detektywów zajmujących 
się sprawą, miała ona w torebce 
karty kredytowe, które nie były 
używane od chwili zaginięcia.

Studnitzerowie nie mieli jak się 
wydaje problemów w pożyciu mał­
żeńskim.

Winny Morderstwa
Dziewiętnastoletni członek gangów 

ulicznych, Juan Roberto Lopez Rojo, 
został uznany winnym zamordowania 
15-letniego Arthura Sandoval. 

Kandydaci na strażaków, którzy 
protestowali przeciw metodzie 
przeprowadzania egzaminów, oba­
wiali się, że egzaminom fizycznym 
poddana będzie najpierw jedynie nie­
wielka grupa, której wybór nastąpi 
częściowo na podstawie płci i rasy — 
zgodnie z dążeniem władz miejskich 
do zatrudnienia większej liczby osób 
pochodzenia murzyńskiego, latynos­
kiego i kobiet.

Z uwagi na fakt, że w najbliższym 
czasie przewiduje się zatrudnienie 
jedynie 250 strażaków, kandydaci 
obawiali się, że miejsca te zostaną 
obsadzone, zanim jeszcze reszta przej­
dzie egzamin.

W Trosce 
o Bezpieczeństwo 

Dzieci
Władze miasta Elmhurst zamie­

rzają rozpocząć specjalny program, 
którego celem jest pomoc w od­
najdywaniu zaginionych dzieci oraz 
zapobieganie niebezpieczeństwom 
jakie mogą grozć dzieciom.

W ramach programu przewi­
dziano m.in. naukę podstawowych 
zasad przechodzenia przez jezdnię 
oraz powierzenie pracownikom 
agencji miejskich zadań, związa­
nych z poszukiwaniem zaginionych 
dzieci. Oprócz samochodów poli­
cyjnych, normalnie patrolujących 
ulice, władze miasta przewidują 
wysłanie dodatkowych 60 samo­
chodów patrolowych, których kie­
rowcy pomogą zapobiegać ewen­
tualnym problemom.

40% Kierowców 
Używa Pasów 

w Illinois
Przedstawiciele władz stanu Illi­

nois oświadczyli, iż ponad połowa 
kierowców nie używa pasów bez­
pieczeństwa, chociaż zapinanie się 
w pasy jest obowiązkowe na mocy 
prawa, które weszło w życie z 
dniem 1 lipca.

Zdaniem przewodniczącej orga­
nizacji p.n. Coalition for Safety Belt 
Use, jest to “jednocześnie zła i do­
bra wiadomość”. Przewodnicząca, 
Mary Beth oświadczyła, iż “coraz 
więcej ludzi używa pasów ale jesz­
cze nie tyle ile byśmy sobie życzy­
li”.

Podobne prawo o obowiązkowym 
używaniu pasów weszło w życie w 
stanie New York 1 grudnia, 1984 r. i 
tam też zastosowało się doń więcej, 
bo 69% kierowców.
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CONCORD, N.H.—Nauczycielka Christa McAulife rozmawia 
z uczniami po zakończeniu zajęć. McAulife rozpocznie trening 
przygotowawczy do lotu na pokładzie wahadłowca. Nauczy­
cielka ma 37 lat i jest matką dwojga dzieci. Trening rozpocznie 
się w Johnson Space Center w Houston. (UPI)

RALEIGH, N.C.—Prezydent Reagan przemawia do stu­
dentów i wykładowców Uniwersytetu Stanowego Karoliny 
Północnej. (UPI)
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“Będę Walczyć
Aby Utrzymać Się Na Stanowisku”
Powiedział W. Spicer — b. Szef d/s Zaopatrzenia Miasta

Były szef Chicagoskiego Wydzia­
łu Zaopatrzenia, William Spicer 
oświadczył, iż przeciwstawi się dąże­
niom mayora Harolda Washingto­
na, których celem jest pozbawienie 
go tego wpływowego stanowiska.

Powołując się na mało znane 
prawo stanowe, Spicer powiedział, 
iż mayor nie może go zwolnić bez 
uprzedniego przeprowadzenia for­
malnego przesłuchania publiczne­
go, na którym Washington powinien 
przedstawić swe zarzuty przeciwko 
niemu.

Spicer oznajmił, iż w dalszym 
ciągu uważa się za szefa Wydziału 
Zaopatrzenia, ponieważ decyzja ma­
yora nie ma podstaw prawnych.

Mayor pozbawił Spicera stanowi­
ska ponad dwa tygodnie temu i w 
jego biurze urzęduje Mary Skipton, 
powołana przez Washingtona do 
tymczasowego sprawowania funk­
cji szefa Wydziału Zaopatrzenia.

Jednak, o czym nie wiedziała 
większość przedstawicieli władz mia­
sta, Spicer urzęduje w niektóre dni 
w innym biurze, w pobliżu Ratusza. 
Nie wiadomo czy w dalszym ciągu 
otrzymuje on wynagrodzenie za 
swą pracę dla miasta.

Dobrze poinformowane źródła do­
niosły również, iż Spicer jest bardzo 
poruszony decyzją Mayora i jego 
uwagami na temat nieefektywnej 
pracy szefa Wydziału Zaopatrze­
nia. Osoby te uważają, iż jeśli 
przesłuchania w sprawie Spicera w 
ogóle się odbędą, to szef Wydziału 
Zaopatrzenia ujawni — na forum 
publicznym machinacje admini­
stracji Washingtona podczas przy­
znawania intratnych kontraktów na

Gubernator Zawiódł 
Oczekiwania 
Farmerów

W piątek gubernator Thompson po­
stawił veto wobec ustawy, która miała 
zapewnić farmerom z Illinois bezpłat­
ne porady prawne.

Uzasadniając swą decyzję, Guber­
nator powiedział, iż ustawa ta nie jest 
potrzebna, ponieważ tego rodzaju po­
moc dla farmerów przewiduje spe­
cjalny program stanowy pn. “Rural 
RouteJ’ który jest realizowany za po­
średnictwem University of Illinois.

Według ekspertów od zagadnień po­
litycznych, veto to wpłynie negatyw­
nie na popularność Thompsona pod­
czas przyszłorocznych wyborów. Jak 
już informowano, Thompson będzie, 
już po raz czwarty w swej karierze, 
kandydować na stanowisko guberna­
tora Illinois.

Kto Będzie
Oceniał Egzamin?

Organizacja Fraternal Order of 
Police (FOP) wniosła sprawę do 
sądu federalnego z prośbą o ode­
branie miastu prawa oceny pise­
mnego egzaminu na chicagoskich 
sierżantów policji, do którego przy­
stąpiło 6,000 policjantów patrolo­
wych.

Organizacja zabiega również o 
powstrzymanie się władz miejskich 
od dwóch dalszych części egzaminu 
— ustnego i pisemnego, który obo­
wiązywałby kandydatów w najbliż­
szej przyszłości.

Przewodniczący FOP, John Di­
neen, poinformował, iż wystąpiono 
na drogę sądową, po tym jak miasto 
odmówiło wyjaśnienia — w jaki 
sposób będą ocenianie egzaminy 
pisemne i jaką wagę w uzyskaniu 
stopnia sierżanta będą miały posz­
czególne części egzaminu.

Przesłuchanie w tej sprawie zo­
stało wyznaczone przez sędziego 
Federalnego Sądu Rejonowego, Pren­
tice H. Marshalla, na dzień 20 
września. 

realizację różnych projektów miej­
skich.

Jak już informowano, w środę 
Rada Miejska zatwierdziła więk­
szością głosów nominację Spicera 
na stanowisko szefa d/s zaopatrze­
nia. Mayor Washington uznał tę de­
cyzję Rady Miejskiej “za niebyłą,” 
twierdząc, iż wycofał nominację 
Spicera przed głosowaniem tej Ra­
dy

Zarówno Spicer, jak i adminis­
tracja Washingtona utrzymują, że 
prawo stanowe jest po ich stronie i 
w związku z tym — zdaniem znaw­
ców — sprawa ta zostanie roz­
strzygnięta w sądzie.

Mayor Washington oświadczył, iż 
poprosi prokuratora generalnego 
Illinois i prokuratora stanowego 
powiatu Cook o wszczęcie postępo­
wania sądowego, które podważyło 
by decyzję Rady Miejskiej w spra­
wie Spicera.

Podczas swego “panowania” w 
Wydziale Zaopatrzenia, Spicer wy­
różnił się swymi wysiłkami, zmie­
rzającymi do unowocześnienia pra­
cy tej agencji, ale wielu przedsta­
wicieli administracji Washingtona 
zarzucało mu, iż nie był wystarcza­
jąco “twardy” w walce z kliką 
urzędników, których mianowała 
Jane Byme (poprzedni mayor), a 
którzy utrzymali się tam, pomimo 
wysiłków mających na celu ich 
usunięcie.

“Jestem dumny ze stanowiska, 
które posiadam i z pracy, którą do 
tej pory wykonałem” — powiedział 
Spicer.

Uwaga 
Miłośnicy Chicago!

Specjalny autobus, który obwozi po 
Chicago tych, którzy pragną zwiedzić 
nasze miasto będzie kursować jeszcze 
przez dwie niedziele tzn. 22 i 29 wrze­
śnia.

Rzecznik CTA oświadczył, iż po 29 
bm., kursy autobusu zostaną wstrzy­
mane na rok bieżący.

Tillman Zbiera 
Siły Przeciwko 
Vrdolyakowi

Aid. Dorothy Tillman (3 warda) 
oznajmiła, iż przystąpiła do kampanii 
pod hasłem “Prawdziwi demokraci!’ 
której zadaniem jest utworzenie opo­
zycji przeciwko aid. Edwardowi Vrdo­
lyakowi (10 warda), przewodniczą­
cemu partii demokratycznej powiatu 
Cook.

Podczas konferencji prasowej w 
Ratuszu Miejskim, Tillman zwróciła 
się z apelem do Murzynów i Latyno­
sów, a także do postępowych demo­
kratów, aby zjednoczyli się we wspól­
nym froncie przeciwko Vrdolyakowi 
oraz poparli pewnych kandydatów 
przed prawyborami w 1986 r.

“To już jest odpowiedni moment 
— przed wyborami — na rozpoczęcie 
walki wewnątrz partii i doprowadze­
nie do konfrontacji przewodniczącego 
Edwarda Vrdolyaka, którego styl 
przewodzenia jest wręcz katastroficz­
ny”—powiedziała Tillman.

Chicago Planuje 
Nową Inwestycję

Miejska Komisja Planowania za­
twierdziła plan zabudowy 61 akrów, 
na terenie pomiędzy jeziorem a Mi­
chigan Ave., na północ od rzeki Chi­
cago. Koszt tej inwestycji wyniesie 
około $3 mid.

W projekcie przewidziano wzniesie­
nie budynków mieszkalnych i biuro­
wych, hotelu, obiektów handlowych 
oraz rekreacyjnych.

Realizacja projektu ma trwać około 
30 lat.

Rodzice Ocenili Wysoko 
Działalność Szkół Katolickich

Zgodnie z wynikami pierwszego 
sonadażu przeprowadzonego przez 
archidiecezję chicagoską na temat 
działalności szkół katolickich w 
Chicago, na cztery ankietowane rodzi­
ny — trzy określały ją jako “dosko­
nałą” lub “bardzo dobrą”.

Ogłoszony we czwartek raport 
wskazuje ogółem na wysokie oceny 
rodziców jeśli chodzi o realizację pro­
gramu nauczania w szkołach katolic­
kich i pracę nauczycieli, jednocześnie 
jednak okazało się, iż panuje ogólna 
opinia o słabości finansowego zabez­
pieczenia tych szkół. Nie pozwala to 
na realizację programów ani dla dzie­
ci szczególnie uzdolnionych, ani dla 
upośledzonych w rozwoju.

Sondaż opierał się na wywiadach 
telefonicznych przeprowadzonych z 
1066 rodzinami katolickimi i niekato­
lickimi, których dzieci uczęszczają do 
szkół katolickich, oraz z katolikami 
posiadającymi dzieci uczące się w 
szkołach niekatolickich.

Wyniki tego sonadżu stoją w jaskra­
wej sprzeczności z wynikami innego, 
przeprowadzonego wśród rodziców 
dzieci uczęszczających do szkół 
publicznych, z których tylko 9% okreś­
liło je jako “bardzo dobre” i 34% jako 
“dobre”.

Przeciętna oplata roczna za naukę 
w szkole katolickiej wynosi 750 doi. w 
szkołach podstawowych i 1450 doi w 
szkołach średnich.

Szkoły podstawowe mieszczą się 
najczęścej przy parafiach, a szkoły 
średnie, są prowadzone przez zakony 
katolickie.

Sondaż wskazuje, iż najpoważniej­
szym faktem przemawiającym za

wyborem szkoły katolickiej jest w 
przekonaniu rodziców poziom naucza­
nia, zachowanie uczniów, sposób 
przygotowania ich do życia i naucza­
nie jego zasad według katolickiego 
systemu wartości.

Na poziom nauczania składa się 
zdaniem rodziców poziom pracy nau­
czycielskiej, różnorodności przedmio­
tów, sprawiedliwość ocen uczniów i 
umiarkowana ich liczba w klasach.

Rodzice uważają, iż uczniowie szkół 
katolickich mają większy szacunek do 
nauczycieli, wykazują się większymi 
zdolnościami, lepiej się zachowują, 
przeznaczają więcej czasu na naukę i 
są w efekcie lepiej przygotowani do 
podjęcia nauki na studiach i do życia 
niż ich rówieśnicy ze szkół publicz­
nych.

Rodzice-katolicy, których dzieci 
uczą się w szkołach publicznych oce­
niają je wyżej niż katolickie pod 
względem szerszego wyboru przed­
miotów i współżycia uczniów różnego 
pochodzenia etnicznego.

Ogólnie, rodzice uważają, iż poziom 
nauczania w średnich szkołach kato­
lickich jest wyższy niż w podstawo­
wych.

Jak powiedziała superintendent 
szkół katolickich siostra Mary Brian 
Costello, sondaż został przeprowadzo­
ny w celu zebrania dokładniejszych 
informacji na temat opinii o pracach 
szkół katolickich wśród rodziców.

W archidiecezji chicagowskiej dzia­
ła 360 podstawowych szkół katolic­
kich i 58 średnich, w powiecie Cook, 
i Lake. Ogólna liczba uczniów wynosi­
ła ostatniej wiosny 177,330.

Losy “Silversides” 
Jeszcze Ciągle Nieznane

Mayor Chicago, Harold Washington 
oświadczył w czwartek, iż nie ma nic 
przeciwko temu, aby superintendent 
Okręgu Parków, Edmund Kelly ze­
zwolił muzeum Marynarki Wojennej 
na bezpłatny wynajem miejsca w 
zatoce przy Monroe Street, dla histo­
rycznego okrętu wojennego “Silver- 
sides”.

Jak już informowano, w maju br. 
Chicagowski Wydział Prac Publicz­
nych zażądał aby muzeum zapłaciło 
miastu 13 tys. doi. za każdy rok wy­
najmu miejsca na przystani Navy 
Pier, gdzie trzymany jest okręt. Żąda­
nie to spowodowało decyzję muzeum 
Marynarki Wojennej w myśl której 
okręt ten miał zostać przekazany do 
muzeum w Muskegon, w stnanie Mi­
chigan.

“Jeśli Kelly chce im dać to miejsce, 
to ja się zgadzam. Nie jest to żadna 
sprawa polityczna, ani też ja z tego nie 
zrobię sprawy politycznej” — powie­
dział Washington, podczas nagrywa­
nia audycji radiowej, która zostanie 
nadana na stacji WMAQ AM (w paś­
mie 670) o godz. 7 i 9 rano.

Ponadto mayor oświadczył: “Ow­
szem prawdą jest, że “Silverside’s” 
jest przedsięwzięciem niedochodo­
wym, ale w ubiegłym roku sprzedali 
oni (muzeum) 50 tys. biletów wstępu 
po $2. . .. Zgodzili się płacić za wyna­

jem i nie wywiązali się z umowy, 
czego ja nie mogę nie zauważyć”.

Washington ma już nawet pomysł 
nowej atrakcji dla zwiedzających Chi­
cago, na wypadek gdyby “Silversides” 
opuścił nasze miast: “Założę swój 
mundur i powiem Vrdolyakowi i Bur­
ke (przeciwnicy mayora, przyp. red.) 
aby założyli swoje mundury, jeśli w 
ogóle je mają, a potem zaprosimy 
ludzi, żeby przyszli obejrzeć “wysta­
wę” i weźmiemy po $2 za każdy bilet 
wstępu. Myślicie, że przyszli by nas 
oglądać?” — zakończył mayor pyta­
niem.

Kelly, który bynajmniej sympaty­
kiem mayora nie jest, natychmiast 
zripostował: “Byłem kiedyś mary­
narzem i moja propozycja (dotycząca 
“Silversides”) nie ma charakteru 
politycznego tylko patriotyczny”.

Kelly powiedział, że będzie się do­
magał, aby Rada Okręgu Parków 
zatwierdziła jego propozycję bezpłat­
nego wynajmu miejsca dla “Silver- 
sides”, zaraz po tym, jak inżyniero­
wie ukończą oględziny okrętu, a także 
miejsca, gdzie zostanie przycumowa­
ny.

Przewodniczący zarządu muzeum 
w Muskegon wyraził swoje przekona­
nie, że pomimo oferty Kelly’ego 
“Silversides” przypadnie w udziale 
Michigan.

Eksperyment ChemLawn 
Na Północnych Przedmieściach

Korporacja ChemLawn poinfor­
mowała, że cztery miasta: Evans­
ton, Wilmette, Winnetka i Highland 
Park, wezmą udział w eksperymen­
talnej akcji umieszczania ostrzeżeń 
na trawnikach, które zostały spry­
skane środkami chemicznymi.

Specjalne chorągiewki ostrze­
gawcze zostaną natychmiast umie­
szczone przez pracowników firmy 
na trawnikach w tych miejscowoś­
ciach. Badana będzie również reak­
cja społeczeństwa.

Chorągiewki są jaskrawożółtego 
koloru. Każda z nich kosztuje 6 
centów. Firma zapewni je darmo­
wo mieszkańcom Evanston.

Przedstawiciel zarządu Chem­
Lawn Jack Van Fossen powiedział, 
że środki chemiczne stosowane 
przez firmę odznaczają się nisko 
toksycznością.

Ostrzeżenie zostało wprowadzo­
ne, ponieważ wiele osób chciałoby 
wiedzieć, które trawniki zostały 
spryskane. “Obywatele mają pra­
wo do takiej informacji” — powie­
dział Van Fossen. Rodzice powinni 
poinformować dzieci o znaczeniu 
chorągiewek ostrzegawczych.

Ponadto, każdy, kto tego zarzą­
dza otrzyma od firmy wykaz związ­
ków chemicznych stosowanych 
przez nią w preparatach służących 
do spryskiwania zieleni.

Cztery wymienione powyżej mia­
steczka zostały wybrane do udziału 

w eksperymencie, ponieważ ich 
mieszkańcy wykazali największe 
zainteresowanie.

Położone na północy Chicago mia­
sta i osiedla od dawna wykazują 
duże zainteresowanie zagadnienia­
mi ochrony środowiska.

Evanston wprowadziło dobro­
wolnie program polegający na ozna­
czaniu trawników i obszarów ziele­
ni, które zostały poddane działaniu 
środków chemicznych.

Korporacja ChemLawn ma za­
miar przeprowadzić podobny eks­
peryment w okolicach St. Paul w 
Minnesocie i w powiecie Montgo­
mery w stanie Maryland.

Morderca 
Będzie Żyć

Decyzją sędziego sądu karnego 
pow. Cook morderca trzech osób 
otrzymał wyrok dożywotniego 
więzienia.

Sędzia Robert Skłodowski oś­
wiadczył, iż sprawa Leonarda Hin- 
tona (1. 26), nie kwalifikuje się do 
wyroku śmierci.

Hinton został uznany winnym 
zastrzelenia trzech osób, podczas 
sprzeczki o narkotyki.
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